
H. Jabłoński zwiedził 
plac odbudowy

Zamku Królewskiego
Członek Biura Polityczne­

go KC PZPR, przewodniczący 
Pady Państwa prof. Henryk 
Jabłoński spotkał się wczoraj 
z załogami budowlanymi War 
szawy i zapoznał się z progra 
mem rozwojowym stolicy.

Przewodniczący Rady Pań­
stwa wizytował m.in. plac od 
budowy Zamku. Królewskiego. 
Generalny wykonawca prac 
inż. Tadeusz Polak zapoznał 
gościa z wykonanymi dotych­
czas robotami przy rekon­
strukcji zabytkowego obiektu. 
Przedstawił m. in. skrzydło go 
tyckie i południowe, w któ­
rych najwcześniej' stawiane 
będą mury parterów. Początek 
prac przewidziano za 3 tygod­
nie. Jak poinformowano H. Ja 
błońskiego postęp prac jest za 
dowalający, wykonano m. in. 
40 proc, wszystkich robót 
związanych z przygotowaniem 
stanu surowego. Zgodnie z de 
cyzją budowniczych, bryła 
zamku w stanie surowym ma 
być przekazana 22 lipca 1974 r., 
tj. na 30-lecie Polski Ludo­
wej. (PAP)

• Karta praw nauczycieli
• Budownictwo i sprzedaż lokali
Z prac Rady Ministrów

Jak informuje Rzecznik Pra 
sowy Rządu — 12 kwietnia br. 
odbyło się posiedzenie Rady 
Ministrów. Przyjęto projekty 
trzech ustaw, które rząd w naj 
bliższych dniach wniesie do 
laski marszałkowskiej.

Pierwszy projekt ustawy sta 
nowi kartę praw i obowiązków 
nauczycieli. Projekt ten był 
rozpatrywany na posiedzeniu 
Biura Politycznego KC PZPR 
i na Prezydium Rządu. Rada 
Ministrów zaakceptowała jed­
nocześnie projekt swego rozpo 
rządzenia w sprawie uposaże­
nia nauczycieli i nauczycieli 
akademickich. Rozporządzenie 
to wejdzie w życie, jako akt 
wykonawczy, po uchwaleniu 
przez Sejm samej ustawy.

Dokończenie na str. 2

Państwa skandynawskie 
uznają NRD

Ostatni dzień pobytu w Pol 
sce ministra spraw zagranicz­
nych Danii K. B. Andersena 
został obszernie zrelacjono­
wany przez całą prasę duń­
ską, która na czołowym miej­
scu podała wypowiedź mi­
nistra na temat spodziewane­
go uznania NRD przez Danię.

W związku z powyższą wy­
powiedzią, rzecznik szwedzkie 
go MSZ oświadczył prasie: 
„uznanie dyplomatyczne NRD 
przez Szwecję jest jedynie 
kwestią czasu. Kraje skandy­
nawskie utrzymują między so 
bą na bieżąco kontakty, jeśli 
chodzi o problem niemiecki. 
Termin uznania NRD przez 
Szwecję nigdy nie został 
określony, jednakże warunki 
uznania są takie same, jakie 
stawia Dania”. (PAP)

Nowy układ zbiorowy PGR
W Warszawie obradowało wczo­

raj plenum Zarządu Głównego 
Związku Zawodowego Pracowni­
ków Rolnych. Celem posiedzenia 
było przedyskutowanie i przyjęcie 
przez plenum nowego układu zbio 
rowego nracy dla pracowników 
Państwowych Gospodarstw Rol­
nych.

Wymiana gruntu księżycowego
W Prezydium Akademii Nauk 

ZSRR nastąpiła, w czwartek, wymia 
na- pr$bek gruntu księżycowego 
między naukowcami radzieckimi i 
amerykańskimi. Akademia Nauk 

sRR przekazała naukowcom ame 
ykanskim 2 gramy gruntu dostar 

czonego na Ziemie przez radziecka 
stac1e automatyczna „Łuna-20” zaś 
specjaliści amervkańscv nrzekazali 
uczonym radzieckim 1 gram gleby 
dostarczonej z Księżyca przez 
MApollo-15”.

R. Nixon udał się do Kanady
Prezydent USA Nixon udał się 

o Kanady. Obserwatorzy nolitvcz 
i nowszechnie określała jego wizv 

w Kanadzie mianem testu dla ie 
ko dyplomacji. Prezydent Stanów 
<’’nnoczonych udał sie bowiem do 

' bv w rozmowach z premie
TU(,eau próbować złagodzić 

, .p .ł”TP sprzeczności i rozbieżności 
nip.iace między obu krajami nrzę

Wg ŁtCOPOŁSM
Przemysł lekki - istotną

gałęzią gospodarki
Spotkanie z E. Gierkiem i P. Jaroszewiczem

W najbliższą sobotę pracownicy przemysłu lekkiego obcho­
dzą swoje doroczne święto. Z tej właśnie okazji 13 bm. I se­
kretarz KC PZPR — Edward Gierek i prezes Rady Mini-
strów Piotr Jaroszewicz przyjęli 23-osobową delegację
włókniarzy i przedstawicieli zawodów pokrewnych: prze­
mysłu odzieżowego i skórzanego.
Składając na ręce delegacji 

serdeczne życzenia wszystkim 
pracownikom przemysłu lek­
kiego z okazji święta, Edward 
Gierek zaproponował, aby spot 
kanie to nie nosiło charakteru 
jedynie uroczystego, ale aby 
dotyczyło przede wszystkim 
snraw pracy i bytu włóknia­
rzy. Ostatnie kilkanaście mie­
sięcy cechowała szczególna 
aktywność społeczeństwa, a 
zwłaszcza klasy robotniczej. 
Chodzi o to — powiedział I se 
kretarz KC — aby tę energię 
i inwencję narodu wykorzy­
stać we właściwym kierunku: 
dla przyspieszenia rozwoju gos 
podarki kraju i wzrostu dobro 
bytu jego obywateli. W prze­
myśle lekkim zaniedbanym i 
niedoinwestowanym w ubieg­
łych latach dokonano wielu 
pożytecznych i oczekiwanych 
zmian. Wpłynęły one na po­
lepszenie warunków pracy i by 
tu pracowników. Oczywiście, 
nie sprostaliśmy jeszcze wszys 
tkim potrzebom, nie rozwiąza­
liśmy wszystkich narosłych 
w poprzednim okresie proble­
mów. W tej jednak 5-latce za­
mierzamy odrobić dystans, jaki 
dzieli przemysł lekki od szere­
gu innych gałęzi przemysło­
wych. Sprzyjać temu będą wiel 
kie nakłady na modernizację i 
inwestycje we włókiennictwie 
oraz w przemyśle odzieżo­
wym i skórzanym, a także sy­
stematyczne polepszanie sytua 
cji materialnej robotników, 
szczególnie kobiet, mistrzów i 
inteligencji technicznej.

K. Waldheim na sesji 
UNCTAD w Chile

W czwartek o godzinie 16.05 
czasu warszawskiego rozpo­
częła się w stolicy Chile — 
Santiago trzecia sesja Konfe­
rencji Narodów 
nych d/s Handlu 
(UNCTAD).

Na uroczystej 

Zjednoczo- 
i Rozwoju.

inauguracji
konferencji był obecny prezy­
dent Chile, Salvador Allende 
oraz sekretarz generalny Na­
rodów Zjednoczonych, Kurt 
Waldheim. (PAP)

de wszystkim w dziedzinie handlu 
i gospodarki.

Prawicowa demonstracja w Chile
Siły prawicowe zorganizęjyały w 

środę wieczorem demonstracje w 
stolicy Chile, Santiago. W czasie 
wiecu wystąpił m.in. byłv prezy­
dent Chile Eduardo Frei. przeciw­
nik Allende w czasie wyborów 1910
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r. Inny mówca, senator Alwyn 
gwałtownie zaatakował rząd za je 
go politykę. W demonstracji wzięło 
udział około 180 tys. przeciwników 
obecnego rządu socjalistycznego pre 
zydenta Allende.

Delegacja handlowa ZSRR w USA
Z Moskwy do Waszyngtonu na za 

proszenie strony amerykańskiej od 
leciała w czwartek radziecka dele­
gacja z wiceministrem handlu za­
granicznego ZSRR. Władimirem 
Ałchimowem na czele. Członkowie 
delegacji przenrowadza rozmowy na 
temat problemów walutowo-finan-

Premier Piotr Jaroszewicz 
podkreślił, iż w obecnej poli­
tyce społeczno-ekonomicznej 
inaczej niż kiedyś widzi się ro 
lę i znaczenie przemysłu lek­
kiego. Jego waga w dziele po­
prawy zaopatrzenia rynka, 
stałego umacniania równo­
wagi między podażą a 
popytem - jest bowiem
ogromna. Dlatego też obec­
ną 5-latkę można nazwać 
okresem renesansu przemysłu 
lekkiego.

Uczestniczący w spotkaniu przed 
stawiciele wszystkich branż prze­
mysłu lekkiego mówili o osiągnię­
tym w ostatnich miesiącach do­
robku, o przemianach, jakie doko­
nały się w ich fabrykach, o wyraź 
nej poprawie warunków socjalno- 
bytowych załóg. Z wielkim uzna­
niem i zadowoleniem wyrażali się 
oni o zapowiedzianych dalszych 
wysiłkach kierownictwa partii i 
rządu, zmierzających do systema­
tycznego polepszania sytuacji ma­
terialnej pracowników przemysłu 
lekkiego. Wypowiedzi cechowała 
szczerość, otwartość i rzeczowość.

PAP

Przed Wielkopolską Konferencją Kulturalną

Posiedzenie Zarządu WTK
W Poznaniu odbyło się wczoraj plenarne posiedzenie Za­

rządu Wielkopolskiego Towarzystwa Kulturalnego, poświęco­
ne omówieniu przygotowań do V Wielkopolskiej Konferencji 
Kulturalnej i uchwaleniu zasad wyboru delegatów na Kon­
ferencję.

V Wielkopolska Konferencja 
Kulturalna odbędzie się 25 ma 
ja br. w Domu Kultury Zagłę­
bia Konińskiego w Koninie. 
Na konferencji zostanie prze­
dyskutowany i uchwalony pro 
jekt długofalowego programu 
rczwoju kultury w Wielkopol­
sce. Poddana zostanie także 
ocenie działalność Wielkopol­
skiego Towarzystwa Kultural­
nego oraz sytuacja w ruchu 
społeczno-kulturalnym nasze­
go regionu. Konferencja wyty­
czy zadania w tej dziedzinie na 
najbliższe lata. Ponadto powo­
łane zostaną nowe władze 
WTK.

Podczas wczorajszego posie­
dzenia głos zabrał m. in. za­
stępca kierownika Wydziału 
Propagandy i Kultury Komite

sowych, związanych z rozwojem 
radziecko-amerykańskich stosun­
ków handlowo-gospodarczych.

Zamachy bombowe w Ulsterze
W czwartek przed południem w 

zajezdni autobusowej Smithfield w 
centrum Belfastu eksplodowała 
bomba o dużej mocy. Straty ma­
terialne są znaczne. Zniszczonych 
zostało 12 autobusów oraz wnętrze 
zajezdni. Ofiar w ludziach nie było. 
Był to już trzeci zamach bombowy 
w Ulsterze od czwartku rana.

Dublin bez światła
W stolicy Irlandii — Dublinie 

przerwało pracę około 95 proc, za 
kładów przemysłowych. W magazy 
nach i sklepach wykuniono prawie 
wszystkie zapasy świec a parla­
ment musiał obradować po ciemku 
zanim nie włączono rezerwowych 
generatorów. Przyczyna tego jest 
strajk pracowników 28 elektrowni.

Budowa dalszych „Concorde
Podczas spotkania francuskiego 

Chamanta 
przemysłu 
osiągnięto 
przystanie 
sześciu po

ministra transportu Jean 
i brytyjskiego ministra 
i handlu Johna Deviesa. 
porozumienie w snrawie 
nia do budowy dalszych 
naddźwiekowych samolotów odrz.u 
towych typu ..Concorde” oraz wv 
rażono nadzieję, iż wkrótce przy­
stąpi sie do sprzedaży tvcb maszyn.

Walki o An Loc • Ewakuacja reżimowej bazy „Bastogne 
• USA zwiększają potencjał militarny w Indochinach

Wojska sajgońskie w odwrocie
Z doniesień, jakie napłynęły w czwartek w godzinach po­

południowych wynika, że tego dnia południowowietnam- 
skie siły wyzwoleńcze przełamały opór przeciwnika w rejo­
nach leżących na północ od Sajgonu i wdarły się do miasta 
An Loc. Tego ważnego ośrodka strategicznego broni 12 ty­
sięcy żołnierzy sajgońskich, dowodzonych przez amerykań­
skich oficerów. W nocy ze środy na czwartek około 40 czoł­
gów sił wyzwoleńczych zaatakowało miasto, a piechota jed 
nostek patriotycznych opanowała wkrótce większość dziel 
nic, część garnizonu złożyła broń.
Korespondenci zachodnich a- 

gencji prasowych donoszą 
także, iż dwie dywizje sajgoń- 
skie ściągnięte z delty 
gu nie zdołały dotrzeć 
szosy nr 13 do An Loc 
ły powstrzymane o 20 

Mekon 
wzdłuż 
i zosta 
km na

południe od tego miasta. Z 
chwilą gdy An Loc zostało w 
większości opanowane przez si 
ły patriotyczne, dowództwo saj 
gońskie nasiliło bombardowa­
nia tego rejonu kierując do 
akcji niemal wszystkie dywi­
zjony lotnictwa taktycznego 
rozmieszczone w rejonie sto­
licy. Korespondenci wojenni 

będący świadkami toczących 
się tam walk są zdania, że 
obie dywizje sajgońskie będą 
musiały prawdopodobnie wy­
cofać się na południe.

Równie zaciekle walki toczyły 
się w czwartek na Płaskowyżu 
Centralnym, a zwłaszcza w rejo­
nie, gdzie zbiegają się granice

tu Wojewódzkiego PZPR w 
Poznaniu Jan Janas. Mówił on 
o zbliżającym się posiedzeniu 
plenarnym KW, którego tema­
tem będą perspektywy i roz­
wój kultury w Wielkopolsce. 
Wynikają stąd poważne zada­
nia dla poczynań WTK oraz 
dla obrad V Wielkopolskiej 
Konferencji Kulturalnej, (mb)

Badenii Wirtembergii Barzel

Po rozmowie Brandt — Barzel

W
■Wg-

Stanowisko opozycji 
nie uległo zmianie

Korespondent PAP, Eugeniusz 
Guz pisze:

Jak oczekiwano, środowe wieczór 
ne spotkanie Brandta z szefem opo 
zycji Barzelem nie przyniosło żad­
nego merytorycznego zbliżenia po­
glądów. Nikt zresztą nie przewidy­
wał, by podczas takiego spotkania 
jedna strona mogła przekonać dru 
gą o konieczności zmiany stano­
wiska od dawna ugruntowanego. 
Toteż Brandt nie w tym celu za­
proponował spotkanie, lecz podjął 
ten krok dlatego, że chciał osobi­
ście raz jeszcze uświadomić Bar- 
zelowi niebezpieczeństwo jakie 
ściągnie na NRF. jeżeli będzie na­
dal uprawiał politykę hamowania 
procesu ratyfikacyjnego. Z pierw­
szych relacji po spotkaniu wynika, 
że argumentacja kanclerza nie wy 
warła poważniejszego wpływu na 
przywódcę CDU. Odwrotnie, mó­
wił on nawet o dalszym „usztyw­
nieniu” stanowisk. Trudno jednak 
oczekiwać, by nrzed wyborami w 

zdobył się — i to publicznie — na 
jakąś voitę. Niemniej sam fakt, że 
opozycja jest już dziś bardziej po­
wściągliwą w swych atakach, jest 
tu powszechnie dostrzegany.

PAP

14. bm. będzie zachmurzenie du­
że z większymi przejaśnieniami, 
miejscami przelotne opady deszczu. 
W dzielnicach wschodnich lokalne 
burze. Temperatura maksymalna 
od 12 st. na zachodzie do 15 st. w 
centrum i 22 st. na wschodzie. Wia 
try słabe, chwilami umiarkowane o 
kierunkach zmiennych.
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trzech krajów — Kambodży, Lao­
su i Wietnamu Południowego. Siły 
wyzwoleńcze ostrzeliwują rakieta­
mi i pociskami moździerzowymi 
bazę wojskową „Charlie”. Paro­
krotnie dochodziło do walki wręcz 
z oddziałami sajgońskich spado­
chroniarzy. Sytuacja w tym rejo 
nie jest tak poważna, że w czwar­
tek przybył tam prezydent 
mu sajgońskiego Thieu oraz 
sztabu generalnego Cao Van 
Thieu postanowił rzucić do 

reżi- 
szef 

Vien. 
akcji

piąty batalion spadochroniarzy, któ 
ry do tej pory wchodził w skład 
jego straży przybocznej. Również 
na Płaskowyżu Centralnym Saj- 
gończycy ponoszą znaczne straty 
— w tym także wśród dowódców.

W czwartek po południu u- 
jawniono w Sajgonie, że od­
działy reżimowe zaczęły po­
spiesznie ewakuować bazę ..Ba 
stogne” chroniącą miasto Hue. 
„Bastogne” jest ostrzeliwana 
tak silnym ogniem, że nie spo 
sób dłużej bronić tej pozycji. 
Do godzin wieczornych ewa­
kuowano z niej artylerię i 
część wyposażenia techniczne­
go. Upadek „Bastogne” pocią­
ga za sobą bezpośrednie zagro 
żenie Hue, gdzie znajduje się 
już kilkanaście tysięcy żołnie 
.rzy ewakuowanych przez Saj- 
gończyków z północnych rejo 
nów kraju.

Indochiny są od pół miesią 
ca nie tylko widownią zacię­
tych i dramatycznych walk — 
wielkiej ofensywy armii wyz­
woleńczej na czterech fron­
tach Wietnamu Południowego 
ale i heroicznej obrony DRW 
przed zmasowanymi atakami 
sił morskich i lotniczych USA,

„Dar Pomorza1 wyruszył w rejs

11 bm. jeden z najpiękniejszych żaglowców świata „Dar Po­
morza” wypłynął w swój pierwszy tegoroczny rejs z 113 
studentami II roku Wydziału Nawigacyjnego Wyższe] Szkoły 
Morskiej w Gdyni i Szczecin ie. W trzymiesięcznym rejsie 
„Dar Pomorza” odwiedzi Wyspy Kanaryjskie, a następnie po­
płynie do Panamarlbo w Gujanie Holenderskiej po drugiej 
stronie Atlantyku. Do Gdyni zawinie 10 lipca br. Na zdjęciu: 

przed zrzuceniem cum.
CAF — Uklejewskl

Wydanie AB 
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w tym superfortec powietrz­
nych „B-52”. Obserwatorzy z 
zaniepokojeniem wskazują na 
ponowne szybkie zwiększenie 
potencjału militarnego Sta­
nów Zjednoczonych w Azji po 
łudniowowschodniej.

Agencja AFP powołując się na 
dane pochodzące ze źródeł penta- 
gońskich dokonała zestawienia sił 
militarnych Stanów Zjednoczo-

Dokończente na str. 2

G. Trajkow i S. Gucwa
przebywali 

w Wielkopolsce
Przebywająca w Polsce na 

zaproszenie prezesa NK ZSL 
Stanisława Gucwy delegacja 
Bułgarskiego Ludowego

Związku Chłopskiego z se 
krecarzem generalnym Frontu 
i przewodniczącym Zgroma­
dzenia Ludowego LRB Georgi 
Trajkowem na czele, gościła 
wczoraj na Ziemi Wielkopol­
skiej. Wraz z gośćmi bułgar­
skimi przybył do Poznania pre 
zes NK ZSL marszałek Sejmu 
Stanisław Gucwa.

Goście w towarzystwie go­
spodarzy województwa: I se­
kretarza KW PZPR w Pozna 
niu Jerzego Zasady oraz prze 
wodniczącego Prezydium WRN 
Franciszka Szczerbala a także 
prezesa Wojewódzkiego Komi­
tetu ZSL w Poznaniu Walen­
tego Kołodziejczyka odwiedzi­
li kolejno spółdzielnię pro­
dukcyjną Gorzyce w pow. 
kościańskim, kombinat PGR- 
owski Gołębin w pow. kościań 
skim oraz Ośrodek Szkolenio­
wy PGR w Błażejewku w 
pow. śremskim. W późnych go 
dżinach wieczornych goście 
udali się do Warszawy. (O)



Karta praw i obowiązków nauczyciela 
aktem wielkiej wagi dla przyszłości oświaty

Projekt ustawy wpłynął do laski marszałkowskiej

13 bm. prezes Rady Ministrów skierował do laski marszał­
kowskiej projekt Karty praw i obowiązków nauczyciela.

Projekt ustawy — pisze dzień 
nikarz PAP red. Danuta Dra- 
chal — zmierza do uregulowa­
nia podstawowych kwestii za­
wodu nauczycielskiego w szero 
kim ujęciu — od przedszkola 
poprzez szkołę podstawową i 
średnią aż po uczelnię akade­
micką. Jest on aktem prawnym 
o wielkiej doniosłości społecz­
nej. Podnosząc rangę i autory­
tet nauczyciela, pedagoga, wy­
chowawcy — stwarzając mu do 
godniejsze warunki pracy i ży­
cia, projekt Karty praw i obo­
wiązków nauczyciela otwiera 
drogę do podnoszenia poziomu 
całej naszej oświaty, dźwignię­
cia na wyższy poziom działal­
ności dydaktyczno-wychowaw 
czej każdej placówki nauczają 
cej, każdej szkoły.

Projekt zawiera szereg postano­
wień, określających wyższe wy­
magania wobec nauczycieli, kierów 
ników placówek i pracowników 
nadzoru pedagogicznego, które w 
istotny sposób wpływać powinny 
na intensyfikację procesu naucza­
nia i wychowania oraz powinny 
sprzyjać wdrażaniu nowoczesności 
do praktyki szkolnej. Dokument 
ten zobowiązywać bedzie również 
wszystkich nauczycieli do stałego 
podnoszenia kwalifikacji zawodo­
wych i społeczno-ideowvch.

Z udziałem historyków PRL i NRF

Konferencja w sprawie 
rewizji podręczników
W Brunszwiku rozpoczęła 

się w środę di*uga runda współ 
nej konferencji historyków 
Polski i NRF w sprawie rewi 
zji podręczników szkolnych.

Kierownik delegacji polskiej 
prof. Władysław Markiewicz 
oświadczył, że sukces porozu­
mienia zależy od klimatu poli 
tycznego i moralnego w stosun 
kach między Polską, a Republi 
ką Federalną. Rewizja pod­
ręczników szkolnych wymaga 
ciężkiej pracy, cierpliwości i 
dużej dozy rozsądku politycz­
nego.

W konferencji, która ma po 
trwać do końca tygodnia, u- 
czestniczy 40 zachodnionie- 
mieckich i 18 polskich histo­
ryków, geografów, autorów 
podręczników szkolnych i wy 
dawców. (PAP)

Finał konkursu 
piosenki radzieckiej

Wczoraj rozpoczął się w Inowro­
cławiu finał XI Ogólnopolskiego 
Konkursu Piosenki Radzieckiej. Do 
stolicy Kujaw przybyło ponad 100 
piosenkarek i piosenkarzy — ama­
torów, zwycięzców eliminacji wo­
jewódzkich z całego kraju. Staw­
ka jest uczestnictwo najlepszych 
spośród nich w Festiwalu Piosenki 
Radzieckiej w Zielonej Górze. Wy­
boru dokona podczas kilkudnio­
wych przesłuchań 8-osobowe jury. 
Uczestnicy finałowego konkursu — 
soliści i zespoły wokalne — wyko­
nają łącznie 71 piosenek. Piosen­
karzom towarzyszyć będą zespoły 
muzyczne Polskiego Radia z War­
szawy, Poznania i Bydgoszczy.

Ogólnopolski Konkurs Piosenki 
Radzieckiej — to najbardziej ma­
sowa impreza piosenkarska w na­
szym kraju. W eliminacjach śro­
dowiskowych, miejskich, powiato­
wych i wojewódzkich — poprze­
dzających spotkanie w Inowrocła­
wiu — wzięło udział ok. pół mi­
liona osób. Większość uczestników 
inowrocławskiego finału stanowi 
młodzież z liceów ogólnokształcą­
cych i szkół zawodowych.

Impreza zakończy się IG bm.
PAP

Tak więc projekt ustawy zmierza 
jący do podniesienia rangi, funkcji 
i wagi zawodu nauczycielskiego, 
obok praw i przywilejów kreśli 
również zadania i obowiązki, jakie 
spoczywają i spełniane być powin­
ny przez wszystkich członków spo­
łeczności nauczycielskiej. Obowiaz 
ki te, to nade wszystko odpowie­
dzialność za poziom i wyniki nau­
czania, za efekty dydaktyczno-wy 
chowawcze, zą poziom wykształce­
nia i przygotowania młodych oby­
wateli naszego kraju.

Znamienne jest, że problemy oś 
wiaty, decyzja o poprawie warun­
ków pracy i bytu nauczycieli pod­
jęta została przez kierownictwo 
partii i rządu w głębokim rozumie 
niu wagi tej kwestii, w trudnym 
początkowym okresie procesu prze 
obrażeń w życiu naszego kraju. 
Obecnie znajdujemy się w przeded 
niu praktycznego rozwiązywania za­
powiedzianych przed rokiem żarnie 
rżeń w zakresie poprawy warun­
ków pracy i życia nauczycieli.

Wiąże się z tym podwyżka u 
posażeń nauczycielskich średnio 
o 40 proc., co będzie realizowa 
ne stopniowo w ciągu 5 lat. Na 
pierwszy etap podwyżek, który 
nastąpi z dniem 1 maja br., 
przeznacza się połowę kwoty 
przewidzianej na ten cel na o- 
kres do końca 1976 r., tj. ponad 
2,5 mld. zł._

Przy przewidywanej podwyż 
ce decydującą rolę odgrywać 

» będą trzy elementy: wykształ­
cenie, staż pracy w zawodzie 
nauczycielskim, wyniki osiąga 
ne w pracy dydaktyczno-wycho 
wawczej.

Projekt ustawy przewiduje 
automatyczny awans nauczycie 
la do wyższej grupy zaszerego­
wania co 4 lata, umożliwiając 
osiągnięcie górnego pułapu wy 
nagrodzenia w ciągu 24 lat pra 
cy zawodowej. Przewidziana 
jest również korzystna zmiana 
przepisów emerytalnych.

Z myślą o podnoszeniu ran­
gi i kwalifikacji kadr kierow­
niczych w oświacie, przewidy­
wany jest wzrost wysokości 
dodatków funkcyjnych zarów­
no w szkolnictwie podstawo­
wym, średnim jak i wyższym. 
Utworzony zostanie także fun 
dusz socjalny, co będzie mia­
ło istotne znaczenie dla po­
prawy wypoczynku i warun­
ków socjalnych nauczycieli.

W związku z przygotowywa 
ną podwyżką płac zakłada się 
ujednolicenie wymiaru go­
dzin pracy nauczycieli w ska­
li tygodniowej dla szkol­
nictwa poszczególnych szcze­
bli, przy równoczesnej rezy­
gnacji z nadmiernie rozrośnię 
tej liczby godzin nadliczbo­
wych.

W projekcie Karty praw i 
obowiązków nauczyciela, za­
warte zostały również propo­
zycje postanowień wiążących 
się ze sprawami organizacji 
szkolnictwa i polityki kadro­
wej. Jednym z nich jest posta 
nowienie dotyczące upraw­
nień do przenoszenia służbo­
wego nauczycieli.

Stoimy w obliczu postępującego 
niżu demograficznego — zmniej­
szającej się liczby dzieci w wieku 
szkolnym. W perspektywie naj­
bliższych 4 lat, będziemy musieli 
zlikwidować blisko 1.300 małych 
i słabych szkół, tworząc na ic 
miejsce jednostki większe, lepiej 
zorganizowane. Zrozumiałą jest 
rzeczą, że w tej sytuacji koniecz­
ne będą przesunięcia nauczycieli 
na nowe stanowiska pracy. Pro­
jekt ustawy, stojąc na gruncie in 
teresów nauczycieli, obwarowuje 
to postanowienie licznymi wyma­
ganiami. Tak więc nauczyciel prze 
noszony służbowo musi mieć za­
pewnione: mieszkanie o standar­
dzie równym dotychczasowen.il, 
pracę dla współmałżonka jeśli jest 
to również nauczyciel, ekwiwa­
lent finansowy w wysokości 2
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opracował Jerzy Walasek. 

miesięcznej pensji i inne. W wy­
padku jednak gdy mimo to nau­
czyciel będzie się czuł pokrzyw­
dzony, będzie mógł odwołać się 
do ministra. Tak więc projekt 
przepisów w tym względzie w peł 
ni zabezpiecza interesy nauczy­
ciela, gwarantując mu zachowa­
nie dotychczasowego poziomu ży­
cia.

Zabezpiecza się interesy nauczy 
cieli również przy rozwiązywaniu 
umowy o pracę z nauczycielem 
bez wypowiedzenia — decyzja ta 
w stosunku do profesorów uczel­
ni wyższych wymagać będzie zgo­
dy prezesa Rady Ministrów, zaś 
w stosunku do innych nauczycie­
li — zgody właściwego ministra.

Przygotowany projekt Kar­
ty praw i obowiązków nauczy 
cielą uwzględniający interesy 
blisko 400 tysięcznej rzeszy 
nauczycielskiej, zmierza do 
uregulowania generalnych 
kwestii o zasadniczym zna­
czeniu dla przyszłości naszej 
oświaty i szkolnictwa. (PAP)

Z prac 
Rady Ministrów

Dokończenie ze str 1
Kolejnym dyskutowanym do 

kumentem był projekt ustawy 
o terenach budownictwa jed­
norodzinnego i zagrodowego 
oraz o podziale nieruchomości 
w miastach i osiedlach.

Projekt nowej ustawy prze­
widuje m. in. skrócenie i us­
prawnienie cyklu zabudowy o- 
kreślonych terenów, rozwiązu­
je zagadnienie budownictwa 
zagrodowego w miastach i o- 
siedlach ,co dotychczas w ogó 
le nie było unormowane, a 
także zapewnia odszkodowa­
nie za przejęte grunty i zapo­
biega nieuzasadnionym podzia 
łom nieruchomości.

Rada Ministrów zaakcepto­
wała również trzeci z kolei 
projekt ustawy, który ma na 
celu zmianę obowiązujących 
dotychczas ustaw: o gospodar 
ce terenami w miastach i o- 
siedlach, a także o wyłącze­
niu spod publicznej gospodar­
ki lokalami domów jednoro­
dzinnych i lokali w domach 
spółdzielni mieszkaniowych. 
Nowy projekt stwarza dogodną 
podstawę do rozszerzenia 
sprzedaży przez państwo, na 
rzecz osób fizycznych i spół­
dzielni budownictwa mieszka­
niowego, domów mieszkalnych, 
a także lokali w domach wielo 
mieszkaniowych.

M. in. przewiduje się ułat­
wienia w sprzedaży osobom fi­
zycznym domów jednorodzin­
nych. Nowy projekt ustawy 
zmierza również do umożliwię 
nia sprzedaży poszczególnych 
lokali w starych domach wie- 
lomieszkaniowych na osobistą 
własność osobom fizycznym — 
najemcom tych lokali, z równo 
czesnym wyłączeniem ich 
spod publicznej gospodarki lo 
kałami. (PAP)

Wizyta rumuńskiego 
wiceministra w Izraelu

W czwartek po południu do Teł 
Awiwu przybył wiceminister spraw 
zagranicznych Rumunii, Georghe 
Macovescu. Jest to trzecia wizyta 
Macovescu w Izraelu, w ramach 
okresowych kontaktów politycz­
nych między rządami Rumunii i 
Izraela. (PAP)

Aresztowania za działalność 
kontrrewolucyjną w Jugosławii

W środę poinformowano, iż 
na żądanie prokuratora okrę­
gowego Zagrzebia rozpoczęto 
dochodzenie przeciwko za- 
grzebskiemu literatowi, Z. To- 
micziczowi oraz czterem stu­
dentom podejrzanym o prowa­
dzenie działalności kontrrewo­
lucyjnej, wymierzonej przeciw 
ko systemowi państwowemu i 
społecznemu. Dochodzenie pod 
jęto też przeciwko emerytowi 
D. Szczukanecowi podejrzane­
mu o uprawianie działalności 
szpiegowskiej oraz robotniko­
wi, M. Vrkiczowi, podejrzane­
mu o udział we wrogiej dzia­
łalności przeciwko Jugosła­
wii.

I Część podejrzanych utrzymywała 
i kontakty z ekstremistyczną emigra

cją polityczną, zaś pozostali byli 
powiązani z grupą Cziczak-Budisza 
(b. działacze studenccy o nacjona­
listycznej i szowinistycznej orien­
tacji), której członkowie znajdują 
się w areszcie.

Po przesłuchaniu 7 osób, wobec 
.których wszczęto śledztwo, zosta- 

' ło aresztowanych.
Wniesiono również akt oskarże­

nia przeciwko dyrektorowi wydaw 
nictwa „Szkolska Kniga" A. Mari- 
nowi, któremu zarzuca się upćaj 
wianie wrogiej propagandy oraz 
nadużycia finansowe.

Prokuratura zagrzebska wniosła 
też akt oskarżenia przeciwko stu­
dentowi I. Marochniczowi, oskarżo 
nemu o prowadzenie działalności 
kontrrewolucyjnej przeciwko ustro 
jowl państwowemu i społeczne­
mu. Rozprawa odbędzie się w 
dniach 10—12 maja. (PAP)

N. Podgórny udał się 
z Ankary do Izmiru

W czwartek przewodniczący 
Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR, Nikołaj Podgórny za­
kończył rozmowy oficjalne z 
prezydentem Turcji, Cevdetem 
Sunayem i udał się z Ankary 
do Izmiru. Wraz z nim udał 
się tam minister spraw zagra­
nicznych Turcji, Haluk Bayul- 
ken oraz osoby towarzyszące 
N. Podgórnemu w czasie wi­
zyty w Turcji. (PAP)

Układ nuklearny 
Japonia - USA?
Agencja Reutera przytoczyła w 

środę twierdzenia jednego z człon 
ków parlamentu japońskiego, we­
dług których miał on posiadać ko­
pię telegramu ujawniającego fakt 
prowadzenia przez Stany Zjedno­
czone i Japonię tajnych rozmów 
na temat utworzenia wspólnych 
nuklearnych sił morskich.

Ambasada USA w Tokio pospiesz 
nie określiła ten dokument jako fał 
szerstwo, a źródła zbliżone do ja­
pońskiej agencji obrony zaprzeczy 
ły, że prowadzono tego rodzaju 
rozmowy.

Premier Japonii Eisaku Sato od­
mówił potwierdzenia bądź zaprze­
czenia tym twierdzeniom, obiecu­
jąc wszczęcie niezwłocznego śledz­
twa w tej sprawie. (PAP)

Instytuty badania opinii społecznej:

Większość przesiedleńców aprobuje 
politykę wschodnią W. Brandta
Dwa niezależne od siebie instytuty badania opinii spo­

łecznej w NRF przeprowadziły na zlecenie telewizji za- 
chodnioniemieckiej ankietę wśród przesiedleńców z teryto­
riów na wschód od Odry i Nysy na temat ich stosunku do 
polityki wschodniej rządu kanclerza Brandta.
Ankieta tax według infor­

macji telewizji zachodnionie- 
mieckiej, wykazała „że prze­
siedleńcy w NRF, w odróż­
nieniu od polityki Związku 
Przesiedleńców (BDV), jak 
również poszczególnych związ 
ków, w większości odnoszą 
się pozytywnie do układów 
wschodnich i aprobują niena­
ruszalność granicy na Odrze i 
Nysie”. Według opublikowa­
nych w czwartek danych insty 
tutów w Allensbach i Insty­
tutu „Infas” 77 proc. (Allens­
bach) i 72 proc. („Infas”) 
przesiedleńców nie oczekuje, 
że terytoria, z których się wy 
wodzą, będą kiedykolwiek na 
leżały do państwa niemieckie­
go.

Ankieta wykazała ponadto, 
że jedynie około 20 proc, prze 
siedleńców jest członkami 
rozmaitych organizacji i związ 
ków przesiedleńczych. Warto 
przypomnieć, że właśnie 
działacze tych związków, rze­
komo w imieniu wszystkich

Normalizacja przez ratyfikację

Uchwała Zarządu 
Głównego ChSS
W Warszawie odbyło się 

ogólnopolskie zebranie Chrześ 
cijańskiego Stowarzyszenia 
Społecznego poświęcone nor­
malizacji stosunków pomię­
dzy PRL i NRF. Zebrani przy­
jęli jednomyślnie rezolucję, w 
której wyrażają nadzieję, że 
debata w Bundestagu, a także 
stanowisko przedstawicieli 
chrześcijan zachodnioniemiec- 
kich otworzą drogę do norma­
lizacji stosunków dwustron­
nych Polska — NRF. (PAP)

Prewencja i wzmożenie dyscypliny

Program zapobiegania pożarom 
w przemyśle chemicznym

Zwiększająca się liczba pożarów i wypadków, jaką zano. 
towano w przemyśle chemicznym w 1971 r. oraz w I kwarta 
le br. w porównaniu z poprzednimi latami, stała się sygna­
łem do podjęcia szerokiego działania zapobiegawczego. Na 
zwołanej 13 bm. w Warszawie naradzie, w której wzięło 
udział ok. 500 dyrektorów, sekretarzy organizacji partyjnych 
i przewodniczących rad zakładowych przedsiębiorstw prze- 
mysłu chemicznego z całego kraju, zastanawiano się co na­
leży zrobić, by skuteczniej przeciwdziałać tym ujemnym 
zjawiskom, powodującym znaczne szkody materialne, a nie. 
kiedy ofiary w ludziach.

W naradzie, której celem 
było ustalenie kierunków dzia 
łania dla likwidacji źródeł i 
przyczyn pożarów i wypad­
ków uczestniczyli: sekretarz 
KC PZPR — Stanisław Kowal 
czyk, wicepremier Franciszek 
Kaim, przedstawiciele Komi­
sji Planowania przy Radzie 
Ministrów, MSW oraz CRZZ. 
Otwierając obrady minister 
przemysłu chemicznego •— Je­
rzy Olszewski, przypomniał, że 
załogi przedsiębiorstw przemy 
słu chemicznego w I kwartale 
br. osiągnęły bardzo dobre wy 
niki produkcyjne. Rezultaty 
rytmicznej pracy i ofiarności 

przesiedleńców, prowadzą re­
wizjonistyczną nagonkę na po 
litykę wschodnią rządu 
Brandta — Scheela, która — 
jak wykazała to ankieta — 
znajduje aprobatę u większoś­
ci realistycznie myślących b. 
przesiedleńców. (PAP)

Prof. L. Arcimowicz
doktorem h.c. UW

12 bm. na Uniwersytecie 
Warszawskim odbyła się uro­
czystość nadania prof. Lwowi 
Arcimowiczowi, wybitnemu 
fizykowi radzieckiemu, człon­
kowi Prezydium Akademii 
.Nauk Związku Radzieckiego 
— tytułu doktora honoris 
causa UW.

Prof. Arcimowicz zajmuje się ba 
daniami w zakresie fizyki plazmy 
i badaniami nad kontrolowaną syn 
tezą termojądrową. Jest kierowni­
kiem działu w Instytucie Energii 
Atomowej im. I. Kurczatowa. Naj 
większe osiągnięcie uzyskał w za­
kresie fizyki promieni Roentgena, 
fizyki neutronowej, teoretycznej i 
optyki elektronicznej. (PAP)

Nie notuje się nowych 
zachorowań na ospę

W środę podano, że od 10 bm. w 
całej Jugosławii nie zanotowano 
ani jednego wypadku zachorowa­
nia na ospę. W federalnym sztabie 
ochrony ludności przed ospą oce­
nia się, że z początkiem maja za­
chorowania na tę chorobę w Ju­
gosławii zostaną całkowicie zlikwi­
dowane. Dotyczy to również auto­
nomicznego okręgu Kosowo, gdzie 
znajdowało się ognisko epidemii.

PAP

Handlarze dewizami 
z Szaflar-przed sądem

Prokuratura Wojewódzka w Kra 
kowie skierowała do sądu pierw­
szy akt oskarżenia w sprawie głoś­
nej afery przemyt/iiczo-dewizowej, 
tzw. „Czerwonej oberży” — w 
Szaflarach koło Nowego Targu. 
Akt oskarżenia zarzuca Józefowi 
Wojeńskiemu, Władysławie Wiatr, 
Teresie i Stanisławowi Białkom 
oraz Zofii Teodbrczyk — kupno, 
sprzedaż i jiośridnictwo w tran­
sakcjach złotym}/ monetami, dola­
rami i innymi dewizami oraz zło­
tem w sztabkach. Oskarżeni L zda 
niem prokuratury — wiedzieli, że 
dewizy i złoto pochodzą z przemy­
tu lub nielegalnych źródeł. Tran­
sakcje miały charakter ciągły i sta 
nowiły stałe źródło dochodu oskar 
żonych. Łączna wartość dewiz i 
złota, którymi — jak zarzuca się 
— handlowali oskarżeni, przekra­
cza 2 min zł (wg cen skupu)/

Oskarżeni stanowili część grupy 
przestępczej Jana Kucharskiego. 
Wielość wątków przestępczych w 
aferze „Czerwonej oberży” zade­
cydowała o tym, że kolejne grupy 
szajki Kucharskiego staną przed 
sądem odrębnie. Wszystkie akty 
oskarżenia mają być skierowane 
do sądu jeszcze w bieżącym kwar­
tale. (PAP) I 

załóg obniżają jednak straty 
spowodowane przez pożary i 
awarie. Przeprowadzone w o- 
statnim czasie kontrole wyka 
zały w niektórych fabrykach 
zaniedbania natury organiza­
cyjnej, niedociągnięcia w prze 
strzeganiu przepisów przeciw­
pożarowych, bhp i dyscypliny 
pracy.

Specyfika przemysłu chemiczne­
go, w którym występuje znacznie 
większy stopień zagrożenia niż w 
innych gałęziach, wymaga wzmoże 
nia poczucia odpowiedzialności j 
czujności ze strony kierownictw i 
wszystkich pracowników zatrudnię 
nych w zakładach tego resortu. Po 
stanowiono opracować komplekso 
wy program działania w tej do­
niosłej dziedzinie. Ustalono m. in., 
że w każdym zakładzie pracy przy 
gotowany zostanie system pre­
wencji przeciwwypadkowej i prze 
ciwpożarowej. Wprowadzone księ. 
gi służb określą szczegółowo za­
kres działania, uprawnienia i od­
powiedzialność poszczególnych pra 
cowników. Od kierownictw wyma 
gane i egzekwowane będzie ścisłe 
przestrzeganie przepisów bhp i 
ochrony przeciwpożarowej. W dy­
skusji podkreślano również ko- 
nieczność zwiększenia troski o te 
sprawy ze strony aktywu społecz­
no-politycznego, a zwłaszcza orga 
nizacji związkowych i samorządu 
robotniczego. (PAP)

Ambasador DRW 
w ZSRR u A. Greczki
W czwartek minister obrony 

Związku Radzieckiego, marsza 
łek Andriej Greczko przyjął 
ambasadora DRW w Związku 
Radzieckim, Vo Thuc Donga.

Podczas rozmowy dokonano wy­
miany poglądów na problemy do­
tyczące współpracy radziecko- 
wietnamskiej. Vo Thuc Dong wyra 
ził szczerą wdzięczność narodowi 
radzieckiemu i siłom zbrojnym 
ZSRR za dużą pomoc i poparcie 
udzielane narodowi wietnamskie­
mu, walczącemu o swe narodowe 
prawa.

Marszalek Greczko przekazał 
bratniemu narodowi wietnamskie­
mu i jego bojownikom życzenia dal 
czych sukcesów w obronie wolnoś­
ci i niepodległości swej ojczyzny.

PAP

Wojska sajgońskie 
w odwrocie

Dokończenie ze sir 7 
nych zaangażowanych w tym 
rejonie świata.

Stan liczebny armii:
86 tys. wojskowych w Wietna­

mie Południowym, 32 tys. w Syja 
mie, 28 tys. „Marines" zaokręto­
wanych na 40 jednostkach mor­
skich VII floty. W sumie 136 tys. 
wojskowych.

Siły lotnicze:
130 bombowców strategicznych 

„B-52", 275 myśliw-ców bombardu­
jących, 310 samolotów bojowych 
stacjonujących w bazach południc 
wowietnamskich i syjamskich. W 
sumie 715 maszyn.

Siły morskie:

40 jednostek VII floty, w ty® 
cztery lotniskowce. Zostaną one 
wzmocnione dwoma dodatkowy®' 
lotniskowcami oraz dwoma krążę 
wnikami i niszczycielami, które 
wypłynęły ze swych baz w Sta­
nach Zjednoczonych. (PAP)

Jeszcze o kamieniach
„kultowych"

W nr 72 „Głosu Wielkopolskie­
go" z 25 marca br. zamicściliś®? 
informację nadesłaną z Kępna, su­
gerującą jakoby pewien kępińsh' 
rolnik wyorał kamienie kultowe 
dawnych Słowian, ze znakami P0* 
gańskiego bożka Biela. W związki* 
z ta notatka, zatvtułowaną ..Znale­
zisko archeologiczne w Kępnie i 
otrzymaliśmy wyjaśnienie z M"' 
zeum Archeologicznego w Pozn»' 
niu, dementujące rzekomo żaby*' 
kowy charakter wspomniany^ 
znalezisk. Wysłany na miejsce Pr’ 
cownik naukowy Muzeum stwief' 
dzil to po obejrzeniu wyoranycl1 
kamieni. (—)
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Dom Dziecka w Kobylnicy

zmienia oblicze
Do Redaktora Naczelnego 

„Głosu” wpłynął list następu­
jącej treści:

„Artykuł w Waszej gazecie 
z 10 marca br. pt. „Spisywa­
nie na straty”*) był przedmio- 
tem szerokiej dyskusji w moim Domu przejął jego wychowaw
zakładzie pracy. Poruszacie 
często bardzo istotne proble­
my nurtujące nasze społeczeń 
stwo. Wydaje się jednak, że 
nie zawsze poruszanym próbie 
mem zajmujecie się do końca. 
Przed rokiem pisaliście o spra 
wach Domu Dziecka w Kobyl­
nicy. W toku naszej dyskusji 
okazało się, że dom ten świe­
ci pustkami, bo wszystkie dzie 
ci zostały porozwożone do róż 
nych innych domów, a cała 
sprawa została wstydliwie 
przez władze oświatowe przy­
kryta, podobno o niej nawet 
mówić się już w Kobylnicy lu 
dzie boją, bo do odpowiedzial­
ności pociągnięci zostali tylko 
ci. którzy ją na światło dzien­
ne wyciągnęli. Straciłam część 
niedzielnego wypoczynku i po 
jechałam zobaczyć. Wydawało 
mi się mało prawdopodobne, 
żeby w okresie, kiedy piszecie 
o tak wielkich brakach miejsc 
dla dzieci, które jeszcze moż­
na by uratować zabierając je 
szybko ze zdemoralizowanego 
otoczenia i- lokując w Domu 
Dziecka, taki obiekt był nie­
wykorzystany. Okazało się to 
jednak smutną prawdą. Dom 
zamknięty, opuszczony i zanie­
dbany. Napotkani przypadko­
wo ludzie mówić na ten temat 
nie chcą, twierdząc, że po co 
się narażać — i tak wszystko 
będzie tak jak było (...)

Może i Was też poproszono 
o niezajmowanie się dalej 
brudną sprawą?”

(nazwisko i adres znane 
redakcji)

Poznań, 14 marca 1972 r.

tą

Ton listu, bardzo ostry, wy­
nika z troski o sprawy 

ogólne, czujemy się więc zo­
bowiązani przedstawić w mia­
rę dokładnie sprawy związane 
z aktualną sytuacją Domu 
Dziecka w Kobylnicy. Przed­
stawiają się one następująco:

W początkach września mi­
nionego roku wszystkie osoby, 
zamieszane bezpośrednio w 
konflikt na terenie Domu 
Dziecka w Kobylnicy, na włas 
ną prośbę z tego Domu ode­
szły. Jedna z wychowawczyń 
Domu podjęła pracę nauczyciel 
ki w miejscowej szkole, a je­
den z wychowawców propono­
wanej mu pracy w tejże szko­
le nie przyjął, mając zamiar 
przenieść się w rodzinne stro-

Turysta musi jeść

Zanim ruszymy w plener
Już wkrótce zaczną zapeł­

niać się ośrodki wypoczyn 
ku świątecznego. O ile 

dopisze pogoda, amatorów re­
laksu na łonie natury będzie 
więcej niż w roku ubiegłym. 
Wiadomo jednak, że turysta 
poza pogodą i pięknymi wido­
kami musi mieć gdzie spać i 
co jeść. Trudności ze znalezie­
niem noclegu, dzięki wsiom let 
niskowym, kwaterom prywat­
nym, campingom czy chociaż­
by polom namiotowym, jakoś 
sie jeszcze rozwiązuje. Gorzej,
a nawet źle 
żywieniem.

Zarzut ten 
ny. Kontrola 
prowadzona

jest natomiast z

nie jest gołosłow 
społeczna prze- 
w ub. roku w

21.445 placówkach gastronomi­
cznych na około 30 tys. istnie­
jących, wykazała, że jadłospi­
sy są najczęściej „literaturą” 
nie odzwierciedlającą rzeczy­
wistości. Praktyka jest taka, 
że w karcie figuruje wiele 
dań, ale otrzymać ich nie moż 
na, bo „jeszcze nie gotowe” 
lub „już wyszły”. Dotyczy to 
zwłaszcza potraw tańszych lub 
bardziej pracochłonnych. Nag- 
minne jest też dodawanie do 
posiłków drogich dodatków — 
„aby zwiększyć obroty”. Ser­
wuje się potrawy z konserw i 
przetworów — chociaż zakła­
dy mają dobre zaplecze kuchen 
ne Oczywiście, otwarcie pacz­
ki flaków, słoika gulaszu lub 
bjgosu wymaga mniejszego wy 
siłku niż ugotowanie tych dań. 
A że konsument płaci marżę 
dwa razy — to już jego, a nie 

ny; Ówczesna kierowniczka 
Domu zrezygnowała ze swojej 
funkcji i obecnie korzysta z 
rocznego płatnego urlopu dla 
poratowania zdrowia.

Doraźnie funkcje kierownika 

ca, Jerzy Siekierski. W listo­
padzie ubr. Dom Dziecka o- 
trzymał nowego kierownika w 
osobie 
Drożdża.

Dom 

nauczyciela Mariana

pracował normalnie,
spełniając swą rolę opiekuń­
czo - wychowawczą dla blisko 
66 dzieci w różnym wieku.

Sprawa się skomplikowała, 
gdy w październiku ubr. wy­
stąpiła awaria centralnego o- 
grzewania. Usunięto ją wpraw 
dzie w ciągu trzech dni, gdy 
jednak powtórzyła się jeszcze 
dwukrotnie, normalny tryb 
pracy Domu stanął pod zna­
kiem zapytania. Fachowcy o- 
rzekli, że potrzebna jest gene­
ralna naprawa urządzeń o- 
grzewczych, istniejące nie gwa 
rantują Domowi ani dostatecz 
nego ciepła, ani wystarczają­
cej ilości ciepłej wody. W tej 
sytuacji zdecydowano się na 
zawieszenie działalności opie­
kuńczo-wychowawczej Domu i 
na poddanie jego pomieszczeń 
gruntownemu remontowi.

Zgodnie z tą decyzją u pro­
gu minionych ferii zimowych 
dzieci rozesłano do 8 domów 
dziecka naszego województwa, 
zaś wychowawcy i personel po 
mocniczy Domu otrzymali 
powiedzenie i propozycje 
jęcia pracy gdzie indziej.

W miniony czwartek, 

wy- 
pod-

(23
marca) sprowokowani niejako 
listem naszej czytelniczki, od­
wiedziliśmy Państwowy Dom 
Dziecka w Kobylnicy. Istotnie 
sprawia on wrażenie placówki 
opuszczonej, zaniedbanej, za­
pomnianej. Ale to pozory. Nie 
ma tu wprawdzie dzieci, trwa­
ją jednak prace remontowe. W 
budynku administracyjnym i 
mieszczącej się w nim świet­
licy założono nową instalację 
elektryczną, przebudowano ma 
gazyny, zerwano podłogi w ce­
lu odgrzybienia. Na podwórku 
rozebrano część szopek j kur­
ników, szpecących teren, resz­
ta czeka na rozbiórkę. Oczeki­
wano rozpoczęcia prac zwią­
zanych z budową nowej, cen­
tralnej kotłowni dla obu bu­
dynków: administracyjnego i 
internatu. Opracowany został 
plan zagospodarowania tere­
nów przyległych do Domu (boi 
ska itp.). Prace wykonuje Rze­
mieślnicza Spółdzielnia Zaopa­
trzenia i Zbytu Usług Budow­
lanych z Poznania.

O przebiegu prac informo­
wał nas główny wykonawca, 

zakładu sprawa. Zresztą szczęś 
liwcy, którym raczono podać 
coś na gorąco i tak powinni 
być wdzięczni. W wielu zakła­
dach gastronomicznych 60 — 
70 proc, obrotów „robi” bo­
wiem alkohol.

Szczególną pogoń za zys­
kiem wykazuje gastronomia 
obsługująca podróżnych. Z re­
guły nie mogą oni otrzymać 
np. tanich napojów gazowa­
nych. Nie przebierają też w 
środkach dla uzyskania wyso­
kich dochodów niektóre przed 
siębiorstwa w miejscowościach 
wypoczynkowych, pobierające 
np. dodatki sezonowe bez speł­
niania odpowiednich po temu 
warunków, a także część zakła 
dów ajencyjnych. Potwierdza­
ją to tysiące wniosków kar­
nych i dyscyplinarnych oraz 
spraw skierowanych w ub. ro­
ku do organów dochodzenio- 
wych, karno-administracyj-
nych itd. Przy czym ilość 
stwierdzonych przestępstw w 
gastronomii jest od kilku do 
kilkudziesięciu procent wyższa 
niż w handlu.

Do pełnego obrazu sytuacji 
trzeba jeszcze dodać żenujący 
najczęściej stan sanitarno-hi- 
gieniczny wielu sal konsump­
cyjnych, niezadowalający stan 
urządzeń chłodniczych, któ­
rych jest za mało, a ponadto 
około 20 proc, jest trwale nie­
czynnych — nie mówiąc już 
o porządku w pomieszcze­
niach sanitarnych.

Na temat kultury obsługi 
konsumentów napisano już ty 

Inż. Ryszard Duszyński. W pla 
ny przyszłościowe wprowadzał 
obecny kierownik Domu Dziec 
ka — Wacław Łazarewicz, do­
tychczasowy wychowawca poz 
nańskiego Pogotowia Opiekuń 
czego dla dzieci. Funkcję tę 
pełni od 1 marca br. Jego po­
przednik postanowił przenieść 
się do Leszna.

Prace remontowe powinny 
być ukończone przed wrześ­
niem br. Dom Dziecka, odno­
wiony i na nowo wyposażony, 
podejmie z początkiem roku 
szkolnego swą działalność z 
nowym zespołem dzieci i wy­
chowawców. (bw)

♦) Art. M. Łuczaka z cyklu „Re­
fleksje z sali sądowej

Kolejna tragedia na drodze

10 bm. w okolteach Białegostoku doszło do tragicznego wy­
padku. Czterech 19-!atków wyjechało skradzionym samo­
chodem w kierunku Wysokiego Mazowieckiego. 10 km za 
miastem z powodu nadmiernej szybkości samochód wpadł 
w poślizg i uderzył w drzewo. Śmierć na miejscu ponieśli: 
T. Arent, B. Poliński i T. Malurek. Czwarty pasażer „Warsza­
wy" J. Bondarewicz w stanie ciężkim przebywa w szpitalu.

Na zdjęciu: na miejscu wypadku.
Fot. — Sieńko

Harcerski Alert

Sprawni
Dzisiaj rozpoczyna się w Wiel 

kopolsce, podobnie jak w ca­
łym kraju, VIII Alert Związku 
Harcerstwa Polskiego pod has­
łem „Sprawni i zdrowi — dziś 
i jutro”. Alert ogłosił Wydział 
Propagandy Głównej Kwatery 
ZHP.

W dniu dzisiejszym, który 
przebiegać będzie pod hasłem 
„Dzień gotowości”, odbędą się 
zbiórki alarmowe drużyn, ot­
warcie kopert alertowych, omó 
wienie sposobu realizacji zadań 
i podział pracy.

Na szczególną uwagę zasługu 
je realizacja zadań, związanych 
z harcerskim patronatem nad 
budową Szpitala — Pomnika 
Centrum Zdrowia Dziecka w 
Warszawie. Drużyny wielkopol 
skie podjęły już wcześniej pra­
ce, przeznaczając swoje zarobki 
na ten cel. I tak np. harcerze w 
Trzciance przekazali już na 
Centrum Zdrowia Dziecka 10 

le, że chyba nic dodać do tego 
nie można. Ograniczę się więc 
tylko do jednego stwierdzenia 
zaczerpniętego z materiałów 
kontroli społecznej: nie wyko­
rzystuje się możliwości dodat­
kowego zatrudnienia w go­
dzinach szczytu pracowników 
na półetatach, 
go są kolejki, 
wanie.

Obecnie na 

rezultatem cze- 
tłok, zdenerwo-

sżlakach tury-
stycznych całego kraju trwa 
zarządzona przez premiera 
akcja „Porządek”. Miejmy na­
dzieję, że odpowiednio zadba 
się o czystość zakładów gastro 
nomicznych, o uruchomienie 
nieczynnych urządzeń chłod­
niczych. kuchennych i garma­
żeryjnych, organizację sieci 
„małej gastronomii” — smażal 
ni, rożnów itp. — Zapewnienie 
zaopatrzenia w tanie napoje 
chłodzące, mleczne i owocowe 
i o taką organizację pracy, aby 
konsument nie tylko mógł li­
czyć na posiłek, ale również na 
wybór dań, odpowiadający je­
go smakowi i zasobności port­
fela.

Wyciągnięcie praktycznych 
wniosków z dotychczasowych 
braków, błędów i niedociąg­
nięć jest zadaniem rzeszy pra­
cowników gastronomii, kierów 
ników placówek, ogniw nadzo 
ru i kontroli. Turysta ruszają­
cy w Polskę nie może być zda 
ny tylko na własną przemyśl­
ność oraz to, co ma w plecaku.

CEZARY RUDZIŃSKI

Spółdzielcy wykorzystują szansę

Miliardy złotych liczone towarem
roku bieżącym wielko­
polska spółdzielczość 
pracy zamierzyła swoją

działalność na 5,7 miliarda 
złotych. Zapewne zaskoczy ta 
wartość niezorientowanych, 
którzy — stykając się na co 
dzień ze spółdzielczą usługą 
czy produktem — są skłonni

i zdrowi
tysięcy złotych, w Chodzieży — 
9 tysięcy, w Międzychodzie — 
3,5 tysiąca.

Zadania polegały jednak nie 
tylko na gromadzeniu środków, 
a miały także cele wychowaw­
cze. Np. w Czarnkowie już od 
lutego drużyny zdobywały 
sprawność „Budowniczy Cen­
trum Zdrowia Dziecka”. Dzisiaj 
zaś harcerze rozpoczną trzy­
dniową sprzedaż specjalnych 
znaczków, co przyniesie około 
1,5 miliona złotych na Centrum 
Zdrowia Dziecka. Ponadto bę­
dą się odbywały spotkania dru 
żyn z przedstawicielami służby 
zdrowia.

Jutrzejszy, drugi dzień aler­
tu, nosić będzie nazwę „Zdrowi 
— dziś i jutro”. Drużyny har­
cerskie przeprowadzą m.in. 
zwiady miejsc niebezpiecznych 
dla zdrowia i życia zwłaszcza 
w bliskim otoczeniu szkół. Cie­
kawie zapowiada się to np. w 
Koninie, gdzie harcerze podjęli 
się zbierania próbek ziemi i wo 
dy na terenie kopalni dla zbada 
nia zanieczyszczeń, a w Pozna 
niu •— np. na Jeżycach lub No­
wym Mieście. Tu młodzi zaopie 
kują się parkami: Sołackim i 
Tysiąclecia.

W trzecim dniu alertu (16 
bm.), pod hasłem „Sprawni — 
dziś i jutro”, odbywać się będą 
przede wszystkim urozmaico­
ne imprezy sportowe i turys­
tyczne. (mb)

DO REDAKTOR A

EtZDSU

Nie tylko w Krakowie
Z zainteresowaniem rozpoczą­

łem lekturę rozmowy red. 
Walerii Koryckiej z profeso-

Tadeuszem Gabryszewśkim (zrem
Politechniki Krakowskiej) pt. „In­
żynier ochrony środowiska” — opu 
blikowaną w „Głosie Wielkopol­
skim” z dnia 6. IV. 71 r„ w ramach 
cyklu „Specjalista pilnie poszuki­
wany”. Czytelnik z Wielkopolski 
dowiaduje się co to jest inżynieria 
sanitarna oraz jakich specjalistów 
pilnie poszukiwanych rozpoczęła 
kształcić Politechnika Krakowska.

Jednak, ze względu na to, że w 
tej publikacji ani jednym zdaniem 
czytelnik nie został poinformowany 
o tym, że w Politechnice Poznań­
skiej od dłuższego już czasu kształ 
ci się inżynierów co najmniej o po 
dobnym profilu, publikacja ta mu- 
siała wywołać zrozumiałe zdumie­
nie moje oraz pracowników nauko 
wo-dydaktycznyc.h Instytutu, któ­
rych zadaniem jest kształcenie ma 
gistrów inżynierów urządzeń sani­
tarnych.

Gdyby Pan Redaktor doszedł do 
wniosku, że czytelników Wielkonol 
ski również warto poinformować o 
działalności dydaktycznej, nauko­
wej oraz współpracy naukowej z 
praktyką gospodarcza regionu w 
zakresie inżynierii sanitarnei reajj 
zowanej przez PoUtechnike z tzw. 
„własnego podwórka”, to zapew- 

pomniejszać ekonomiczne zna 
czenie uspołecznionej drobnej 
wytwórczości. Ale ziarnko do 
ziarnka i zbierze się miarka 
— mówi przysłowie. Tak z 
planów 153 naszych spółdziel­
ni uzbierało się 5,7 mld zł 
wartości ich całorocznej pro­
dukcji oraz usług, które bę­
dą świadczone w regionie i 
dla regionu. Oto i skala dzia­
łania rzeszy ponad 36 000 
spółdzielców.

Choć nie jestem planistą ani 
prorokiem, zaplanowane na 
ten rok wyniki szacuję wy­
żej. Można się spodziewać, że 
obecnie będziemy świadkami 
osiągnięcia przez poznańskie 
spółdzielnie pracy pułapu 6 
miliardów. Optymizm ten 
opierać można na wielu no­
wych przesłankach, które wy­
łaniają się od pewnego czasu 
w sferze kierowania i plano­
wania oraz samorządu w 
drobnej wytwórczości, a więc 
i w spółdzielniach pracy. Spo 
wodują one, że owe miliardy, 
przyjmowane dotąd często na 
wiarę, bo nieraz mało odczu­
walne w powszednim życiu 
obywatela, nabiorą dla niego 
realniejszego znaczenia, staną 
się namacalne w postaci no­
wych towarów i usług. Jakie 
więc są podstawy do takiego 
optymizmu?

Rok bieżący ma być spraw­
dzianem dla nowego ekspery­
mentu, który zastosowano w 
wojewódzkich związkach spół­
dzielni pracy Poznania, Kra­
kowa, Olsztyna i Białegosto­
ku. Próba polega na tym, że 
spółdzielniom w tych regio­
nach dano wolną rękę w pod­
stawowych dla działania spra­
wach: zatrudnienia, funduszu 
płac i inwestycji (nie przekra 
czających miliona złotych). 
Odtąd już sami spółdzielcy bę 
dą określali wielkość zatrud- 

dla zrea-nienia nieodzownego
lizowania programu produk- 
cyjno 
cząc 
płac, 
wano 
ności

- usługowego, 
na wielkość 

nie ba- 
funduszu

bowiem skoro zrezygno- 
z limitowania liczeb- 

załóg — fundusz płac bę 
dzie wynikiem, a nie wskaźni 
kiem dla działania.

Podniesienie pułapu samo­
dzielności decyzji inwestycyj­
nych w spółdzielniach oznacza 
z kolei prawo dysponowania 
kredytami do miliona złotych 
na cele inwestycyjne np. na 
budowę małych obiektów lub 
zakup urządzeń. Ta swoboda 
jest już skutkiem poprzednich 
udogodnień: dla pełnego wy­
korzystania inicjatyw ko­
nieczne są również określone 
środki.

Inną budzącą optymizm 
przesłanką jest łatwość z ja­
ką producenci uzyskują teraz 
potrzebny surowiec. Oczy­
wiście, nie żyjemy w Eldora­
do, ale mieliśmy liczne dowo­
dy — ostatnie na Targach 
Krajowych — że nawet 
drobna wytwórczość oferuje 
wyroby pochodzące już z do­
brego importowanego surow­
ca, co od razu objawia się w

niam, te bez żadnych ograniczeń 
ujawnimy nasze poczynanie, zamie 
rżenia, ambicje, a także braki i 
trudności. Czuje się zobowiązany 
uprzedzić Pana Redaktora, że to co 
mamy do zaprezentowania iest bar 
dzo skromne w porównaniu z osią­
gnięciami w tym zakresie Politech­
niki Warszawskiej. Wrocławskiej i 
Gliwickiej, o których również ani 
słowem nie wspomina wyżej wy­
mieniona publikacja.

Dyrektor Instytutu
Doc. dr hab. inż. Cz. Grabarczyk

List powyższy publikujemy 
w przeświadczeniu, iż istotnie 
dobrze jest wiedzieć, że także 
w Poznaniu (i nie tylko tutaj) 
kształci się inżynierów co naj­
mniej o podobnym profilu jak 
inżynieria sanitarna w Krako­
wie. Nie widzimy wszakże nic 
złego w tym, iż zadania i pro­
blemy inżynierii sanitarnej 
przedstawialiśmy na przykła­
dzie jednej z polskich uczelni, 
tym razem w rozmowie z przed 
stawicielem Politechniki Kra­
kowskiej. (red) 

większej estetyce wzoru i wy­
sokiej jakości produktu. W 
roku ubiegłym cała drobna 
wytwórczość mogła m. in. 
dzięki lepszemu zaopatrzeniu 
w surowce dostarczyć na ry­
nek towary za 2 miliardy zł, 
taka sama wartość dodatko­
wej produkcji przewidywana 
jest i w tym roku.

Wreszcie spółdzielczość pra­
cy i cała drobna wytwórczość 
uzyskała szeroki dostęp do 
postępu technicznego. Obecnie 
dysponuje ona dostatecznymi 
środkami dewizowymi na za­
kup maszyn i urządzeń i prak 
tycznie wielkość tych zaku­
pów nie jest ograniczana li­
mitami. Jeśli nie zawiedzie 
oddolna zapobiegliwość i 
umiejętności wsparte oczeki­
wanymi dalszymi usprawnie­
niami, nasze spółdzielnie, prze 
mysł terenowy i rzemiosło 
mogą się teraz wykazać inicja 
tywą, która może rychło pro­
centować towarem i potrzebny 
mi usługami.

Oto i moje powody do opty­
malizowania tegorocznych wy 
ników, które może osiągnąć 
poznańska spółdzielczość pra­
cy. Opieram się przy tym na 
rezultatach roku bieżącego: w 
pierwszym kwartale sprzedaż 
produkcji i usług była o 6 
proc, wyższa od planowanej i 
o 14,6 proc, wyższa niż w tym 
samym okresie w roku ubie­
głym. Zadziałały już więc 
obok aktywności załóg także 
nowe warunki stworzone 
wspomnianym eksperymen­
tem. Dała też pierwsze efekty 
odpowiedź spółdzielców na 
apel o 20 miliardów zł dodat­
kowej produkcji i usług. W 
tej symbolicznej kwocie poz­
nański WZSP ma dotychczas 
udział za 80 min zł, z czego 
60 min zł to produkcja rynko­
wa. Przy podsumowaniu wy­
ników kwartału okazało się, 
że w 6 tygodni od ogłoszenia 
apelu poznaniacy zrealizowali 
już zobowiązanie wartości 13 
min zł. Pozornie to jeszcze nie 
wiele, ale np. spółdzielnie skó 
rżana z Gostynia, „Jawor” w 
Jarocinie, „Rozwój” w Kali­
szu wykonały i przekroczyły 
swe obietnice. Jest to więc za­
powiedź, że do końca br. 
wstępnie szacowany udział 
poznańskich spółdzielców w 
20 miliardach będzie chyba 
podwojony. .

Taką możliwość dają m. in. 
usługi. Z rozeznania dotych­
czasowego udziału usługow­
ców w akcji wynika, że nie 
wszyscy oni przyjęli do siebie 
ten apel. Tymczasem usługi 
to przecież także określona 
oferta handlowa świadczeń 
zaspokajających potrzeby spo­
łeczne. Gdyby zatem załogi 
spółdzielni usługowych roz 
ważyły dogłębnie możliwości 
poszerzenia zakresu świad­
czeń i stworzyły większe udo­
godnienia w korzystaniu z do­
tychczasowych usług — przy­
datność tej inicjatywy dla ryn 
ku byłaby niewątpliwa. Takie 
możliwości, zdaniem fachow­
ców z WZSP, istnieją w dzie­
dzinie usług remontowo - bu­
dowlanych, w krawiectwie, 
meblarstwie, w usługach moto 
ryzacyjnych. Trzeba tylko sko 
rzystać z nowo stworzonych 
udogodnień.

Skoro teraz mamy lepszą 
sytuację niż przed rokiem, sko 
ro mniej już powodów do na­
rzekań na krępowanie inicja­
tyw, trzeba wziąć się po 
prostu do roboty, jak to już 
uczyniło wiele załóg spółdziel 
czych. Powiedzmy jasno: o ile 
dotąd poznać było „patriotę” 
(zakładu, branży, przemysłu) 
po konstruktywnej surowej 
krytyce anomalii życia gospo­
darczego hamujących inicjaty 
wę, o tyle teraz żarliwość 
owej krytyki sprawdzona bę­
dzie w samodzielnym działa­
niu krytykujących. Nie mamy 
nic przeciw dalszej krytyce, 
ale — jak mówił Majkowski 
— w gadaniu robimy pauzę. 
Na robotę...

ZBILUT SĘK
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nOsservafore Romano" o potrzebie ratyfikacji 
układów wschodnich Bonn

Konstruktywny gest
Konstruktywny gest uczy­

nił półoficjalny dzien­
nik watykański „Osser- 

vatore Romano”. Oto w bar­
dzo obszernym artykule, ogło­
szonym 29 marca br., dzien­
nik ten wypowiedział się sta­
nowczo za ratyfikacją przez 
parlament boński układów 

wschodnich NRF. Intencje oraz 
myśl przewodnią artykułu, u- 
chodzącego w kołach zachod­
nich nad Tybrem za wyraźnie 
zainspirowany przez watykań 
ski Sekretariat Stanu, określa 
najlepiej końcowy jego frag­
ment. Brzmi on następująco:

„Problem ratyfikacji ukła­
dów, które Bonn zawarł z 
Moskwą i Warszawą, jest spra 
wą ogólnego dobra, sprawą, w 
którą zaangażowana jest ca­
ła Europa zachodnia. Bundes­
tag jest powołany do rozwią­
zania tej sprawy w interesie 
ogółu, mając świadomość fak 
tu, że jest to także interes na­
rodu niemieckiego”.

To dobitne i pozytywne 
stwierdzenie wykazuje, jak 
frontalnie ścierają się stano­
wiska Stolicy Apostolskiej i 
bliskiej hierarchii Kościoła ka 
tolickiego w NRF partii chrze 
ścijańsko-demokratycznej, sta 
nowiącej — jak powszechnie 
wiadomo — główną siłę opozy 
cyjną w stosunku do układów 
wschodnich oraz zmierzającej 
do udaremnienia ich ratyfika 
cji przez Bundestag. Z tego 
punktu widzenia dwa wnioski 
wydają się bezsporne. Pierw­
szy — to wyraźne potwierdzę 
nie, w jakie trudności na sce 
nie europejskiej uwikłała się 
CDU/CSU tylko dlatego, że 
występuje przeciwko ratyfika 
cji układów NRF z ZSRR i 
Polską. Jeżeli w ogóle po­
trzebny był namacalny do­
wód izolacji, w jaką się par­
tia ta wmanewrowała, to arty 
kuł „Osservatore Romano” 
stanowi tego spektakularne po 
twierdzenie.

Drugi wniosek dotyczy dęli 
katnej kwestii stosunków łą­
czących Watykan z episkopa­
tem zachodnioniemieckim. Nie 
było i nie jest dla nikogo ta­
jemnicą, że od dłuższego już

czasu narastały kontrowersje 
pomiędzy Stolicą Apostolską a 
Hierarchiami z NRF w sprawie 
polityki wschodniej tego kra­
ju. Te kontrowersje spowodo­
wały, właśnie przez publika­
cję wspomnianego wyżej arty 
kułu „Osserwatore Roma­
no”, zdezawuowanie polityki 
CDU/CSU, a więc partii, któ­

rej przewodniczący episkopatu 
zachodnioniemieckiego — ar­
cybiskup Monachium i przyja 
ciel osobisty przywódcy ba­
warskiej chadecji, Franza Jo- 
sefa Straussa — kardynał 
Doepfner, udziela swego po­
parcia. Że doszło do publicz­
nego ujawnienia tej kontro­
wersji, to fakt, sam w sobie 
godny odnotowania.

Oczywiście, że niezależnie od 
tych dwóch wniosków, nasu­
wają się jeszcze inne, głębszej 
natury, refleksje polityczne po 
ostatnim wystąpieniu „Osser- 
vatore Romano”. Dlaczego 
Watykan w obecnej, trudnej i 
skomplikowanej sytuacji we­
wnątrz świata politycznego 
NRF, uznał za stosowne za­
brać tak jednoznacznie głos? 
Chyba tylko dlatego, że nie­
zależnie od bezpośrednich wy 
ników głosowania w Bundes­
tagu, uważa on w gruncie rze­
czy generalny i perspektywicz 
ny kierunek brandtowskiej po 
lityki wschodniej za przesą­
dzony. Dyplomacja papieska 
patrzy dalej i nie zamierza o- 
graniczać swego horyzontu 
ciasnym, partykularnym i wy 
grywającym pozostałości szo­
winizmu wielkoniemieckiego 
punktem widzenia CDU/CSU, 
czy niektórych hierarchów za 
chodnioniemieckich.

Jest to zjawisko oczywiście 
pozytywne. Wynikają z nie­
go jednak jeszcze dalsze kon­
sekwencje. Jeżeli po wizycie 
prezydenta Nixona w ChRL 
opór chadecji w NRF wobec 
układów wschodnich nagle się 
spotęgował, to — jak się wy- 
daje — wynika to z faktu, że 
pewne koła w USA pragną wy 
grać CDU przeciwko orienta­
cji politycznej W. Brandta. Nie 
trudno domyśleć się zresztą

— dlaczego. Chodzi o powstrzy 
manie ofensywy pokojowej 
ZSRR i innych krajów socjali 
stycznych w Europie. Ofensy­
wy, rozładowującej napięcie 
na zachodniej, europejskiej 
flance wspólnoty socjalistycz­
nej. Jeżeli, w tej sytuacji do­

brze zorientowany w arkanach 
światowej polityki Watykan 
udziela dobitnego poparcia 
wschodniej polityce rządu SPD 
— FDP w Bonn, to znaczy, że 
nie solidaryzuje się z global­
nymi założeniami politycznymi 
Stanów Zjednoczonych. Kieru 
je się przy tym Stolica Apo­
stolska — rzecz prosta — wła 
snymi, dobrze zrozumiałymi 
interesami. Mówił o nich szero 
ko w kolejnych audycjach ra 
dia watykańskiego (także w ję 
zyku polskim) szef papieskiej 
dyplomacji, arcybiskup Agosti 
no Casaroli. Podkreślał on, że 
zainteresowanie Watykanu 
Europejską Konferencją Bez­
pieczeństwa i Współpracy wy 
nika z przesłanek pryncypial­
nych i merytorycznych. Nie­
dawny artykuł „Osserwatore 
Romano” jest stanowiska tego 
wyrazem, kolejnym potwier­
dzeniem.

Konstruktywny gest waty­
kański, o którym mowa, skła­
nia polską opinię publiczną do 
wyrażenia nadziei, że także w 
innych zagadnieniach polityki 
europejskiej i światowej Sto­
lica Apostolska oraz jej świa 
towa hierarchia zajmować bę­
dzie równie jasne i pozytywne 
stanowisko. Tego rodzaju poli 
tyce udzielił też oficjalnego po 
parcia premier rządu polskie­
go, Piotr Jaroszewicz, w swym 
sejmowym oświadczeniu, pod­
kreślającym znaczenie, jakie 
posiada zaangażowanie się mo 
ralnego i politycznego autory­
tetu Stolicy Apostolskiej i — 
osobiście — papieża Pawła VI. 
w słuszną, głęboko humani­
styczną sprawę obrony pokoju 
na świecie.

Właśnie w tej perspektywie 
oceniamy w Polsce znamienny 
artykuł „Osservatore Roma­
no” z 29 marca br.

IGNACY KRASICKI

Kupno S Sprzedaż
Kupię rower wyścigowy. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 9522g.
Kupię rewolwerówkę na 
zacisk patronowy lub 
zgrzewarkę punktową do 
metalu. Oferty ,',Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 9242g.
Kupię przystawkę na wę­
giel emaliowaną do ku­
chenki gazowej. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dia 9264g.
Silnik do Junaka, w dob­
rym stanie, sprzedam. — 
Gniezno, Artyleryjska 18 
m. 2. 9296g
Sprzedam motocykl Jawa 
250. Oglądać można — Po 
znań, Pawła Findera 37 
m. 6. 9366g
Sprzedam silnik do łodzi 
tylno - przyczepny As 350 
w bardzo dobrym stanie. 
TW „Polonia” Poznań, 
Wioślarska 74, godz. 15—
18. 938 2g
Sprzedam niemiecki wó­
zek inwalidzki Piccolo- 
Triumpf. Witold Samczuk, 
Swarzędz, plac Gen. 
Świerczewskiego 8. 9272g
Sprzedam MZ ES 250/2.
Mylna 26 m. 1, po 17.

9347g
Sprzedam pianino. Tel. 
452-92. 9342g
Aparat słuchowy okularo 
wy sprzedam. Informacja 
tel. 640-25 godz. 16—17.

9270g
Sprzedam szafę 3 drzwio 
wą, wysoki połysk, ul. 
Świt 51c m. 15. 9256g
Sprzedam psa owczarek 
niemiecki z metryką, 6 
miesięczny, bardzo inte­
ligentny. Adres wskaże 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dia 9260g.

Odstąpię okazyjnie ogród 
działkowy przy Lutyckiej. 
Murowana altana 28 m*. 
Oferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 9431g.
Sprzedam skuter Lam- 
bretta 150 Li III. Poznań, 
Szamarzewskiego 47 m. 2.

9439g
Sprzedam Lambrettę 150 
Ld. Opalenica, Rynek 11.

9434g
Sprzedam motorower „Ko 
mar”, mało używany. 
Os. Piastowskie 23 m. 82
(I Deska).
Sprzedam wózek
cy niemiecki.
Głogowska 62 m.

9457g 
dziecię- 
Poznań,

9460g

PDT
Mip ZA KOŃCZYŁ WIOSENNA

PREMIOWANA SPRZEDAŻ
trwającą od 14.1.—31. III. 1972 r.
WYLOSOWANO 155 NAGRÓD:

♦ I — 3.000,— nr 851 526
♦ II — 2.500,— nr 851 338
❖ III — 2.000,— nr 850 749
♦ IV — 1.500,— nr 665 983
♦ V — 1.000,— nr 665 978

pozostałe nagrody wartości 200,— zł.
PROSIMY SPRAWDZIĆ

w PUNKCIE INFORMACJI HANDLOWEJ PDT 
na parterze, nr tel. 581-01, wewn. 54 i 49.

NAGRODY ODBIERAĆ MOŻNA 
W DZ. HANDLOWYM PDT, pok. nr 14, 

— DO DNIA 5. V. 1972 ROKU.

Samociiody
Lublina w dobrym stanie 
zamienię na Zuka albo 
Nysę nowoczesną w dob­
rym stanie. Jańczyk. Kór 
nik, Świerczewskiego 17
tel. Kórnik 136. . 9249g
Sprzedam Fiata 125 P z 
PKO, kolor dowolny — 
taniej. Adres wskaże 
„Prasa Grunwaldzka 19 
dla 9263g.
Sprzedam Zastawę, rok 

: 1967. Poznań, tel. 643-86, 
po godz. 15. 10961g

Sprzedam silnik do Skody 
Octavii. po małym prze­
biegu. Września, Żwirki 
' Wigury 8 .codziennie —
godz. 15—18. 9470g
Sprzedam maszynę do pi­
sania walizkową Torpedo, 
łóżko jasny dąb z mate­
racami. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 9479g
Sprzedam 30 owiec — me­
rynosy. Ireneusz Swojak,
Dopiewo. 9492g
Barak składany, ocieplo­
ny, oszklony 50 mł, sprze-
dam. Tel. 516-17. 9524g

K3502

Warszawę M-20 sprzedam. 
Poznań, Osiedle Piastow-
skie 61 m. 31 10826g
Syrenę 103 S (silnik Wart 
burga) po remoncie, oka­
zyjnie sprzedam. Grot, 
Wronki, Leśna 15 . 9430g

AGROMA" W POZNANIU

uprzejmie

Poznańskie Przedsiębiorstwo
Handlu Sprzętem Rolniczym

Lekarka, poszukuje mie­
szkania lub niekrępujące 
go pokoju. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
9588g._______ ____________
Dwupokojowe (duże) z 
przynależnościami wyso­
ki parter w śródmieściu 
stare budownictwo (piece 
akumulacyjne) zamienię 
na 2-pokojowe mniejsze 
c. o., śródmieście lub Ła­
zarz (może być spółdziel­
cze). Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 9204g.
Zamienię duży pokój z 
kuchnią samodzielne, sta 
re budownictwo, dzielni­
ca Stare Miasto. Adres 
wskaże „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 9247g.
Młode małżeństwo, poszu 
kuje niekrępującego po­
koju. Zeylanda 1 m. 10.

9338g

ul. Katowicka 1, tel. 710-18

zawiadamia swoich Klientów,
że w dniach od 1 do 31 maja br. przepro­
wadzona zostanie okresowa INWENTURA

w oddziałach:
• Konin, ul. Składowa nr 6
• Wągrowiec, ul. Rogozińska

W MAJU CZYNNE BĘDĄ 
następujące placówki:
• Poznań, ul. Katowicka nr
• Leszno, ul. Narutowicza nr

Ul Aieruciiomosci
Sprzedam działkę budów 
laną opłotowaną 1260 m1 
w Luboniu. Bystra, Poz­
nań, Dzierżyńskiego 303 
m. 1. 9213g

Sprzedam dom z ogro­
dem i wolnym mieszka­
niem pokój, kuchnia Po-
znań Smochowice.
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 9231g.

Sprzedam działkę budów 
laną 600 m!. Poznań, Po- 
dolany, Kosowska 26.

9235g
Pośrednictwo nieruchomo 
ści Poznań, Matejki 33a — 
poszukuje w obecnym se­
zonie dla poważnych re- 
flektantów — kilkanaście 
will i domów komforto­
wych w Poznaniu, na pe­
ryferiach domy z ogroda­
mi, ogrodnictwa, szklar­
nie, mniejsze gospodar­
stwa z sadami w różnej 
cenie kupna. Zgłoszenia 
przyjmuje z opisem A- 
damski, Poznań, Matejki
33a. 11273g

— tel. 41-24
— tel. 189

i
125

• Ostrów Wlkp, ul. Fr. Dziągwy

— tel. 710-18
— tel. 21-07

Ib, tel. 41-84

Poznaniu, dom 5-pokojo- 
wy, wyłączony, wolny, z 
ogrodem, dużym garażem 
warsztatowym sprzedam 
spiesznie, 380.000 zł, w po­
liczeniu mogą być miesz­
kania wyłączone. Poważ 
ne oferty „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 11271g.

$Zqnhv ^Kożne

Ludzie 

w sytuacji wyjątkowej
„ZARAZA" — film produkcji poi 

skiej. Scenariusz: Jerzy Ambro- 
ziewicz i Roman Załuski. Reżyse­
ria: Roman Załuski. Zdjęcia: Ja­
nusz Pawłowski. Wykonawcy: dr 
Adam Rawicz — Tadeusz Borow­
ski, dr Bielski — Janusz Bukow­
ski, dyrektor stacji sanepid — Sta­
nisław Michalski, dr Olczak — Ma­
ciej Rayzacher, dr Konopacka — 
Iga Mayr, Ewa — Jolanta Wanat, 
kierowca sanitarki — Bogusz Bi- 
lewski, dyrektor szpitala zakaźne­
go — Eliasz Kuziemski, docent — 
Ferdynand Matysik, kierownik wy 
działu zdrowia — Igor Przegrodzki, 
minister — Adolf Chronicki, żona 
dr. Olczaka — Joanna Jędryka i 
inni.

Roman Załuski debiutował 
ambitnym „Kardiogramem”, 
który to film zyskał pochle­

bne opinie. Głównie chyba dla­
tego, że tak mocno był osadzo­
ny w realiach Polski współczes­
nej, iak rzadko się zdarza na-/ 
szym filmom. Kolejnego filmu 
Załuskiego oczekiwaliśmy więc

ze szczególnym zainteresowa­
niem. Nie zawiedliśmy się. Reży 
ser dowiódł, że jest wyjątkowo 
bystrym obserwatorem rzeczywi­
stości, że z obserwacji tej po­
trafi wyciągać wnioski ostre, na­
wet chwilami gorzkie.

Mamy w „Zarazie” scenerię 
podobną jak w „Kardiogramie”. 
Głównym bohaterem i tu jest le­
karz, a akcja zamyka się jesz­
cze bardziej w kręgu środowi­
ska pracowników służby zdrowia. 
Środowisko to jest przedstawio­
ne krytycznie. Ale bez przesady. 
Tu jak i w każdym innym śro­
dowisku są ludzi odważni i 
tchórzliwi, mądrzy i głupi, co zaś 
najważniejsze — nie ma ludzi 
jednowymiarowych, nawet ci w 
pełni pozytywni mają swoje sła­
bostki. Krytycyzm wycelowany 
jest przede wszystkim w admi­
nistrację służby zdrowia z prze­
rysowanym karykaturalnie mini­
strem na czele. To w admini­
stracji przede wszystkim gnież­
dżą się, a chyba nawet rodzą 
postawy ooortunistyczne, to tam 
nad ludzkie potrzeby wyrasta

martwy przepis, to tam lęk przed 
decyzją paraliżuje działanie.

Akcja nawiązuje wprost do 
epidemii ospy, która wybuchła 
we Wrocławiu w roku 1963. Na­
wiasem mówiąc ma Wrocław 
szczęście do filmu. Oto już pią­
ty bodaj w krótkim czasie film 
fabularny, którego scenerię sta­
nowią ulice, place, krajobrazy 
tego fotogenicznego miasta. Tak 
więc wybucha ospa i strach pa­
raliżuje ludzi. Strach polaryzuje 
postawy, ujawnia, kto odważny, 
a kto tchórz, kto kryje się za cu­
dzymi plecami a kto podejmuje 
decyzje i działa samodzielnie. I 
okazuje się, że ani tytuł nauko­
wy, ani tytuł służbowy nie stano­
wią gwarancji pracy sumiennej i 
ofiarności. Przeciwnie — w 
akcji nie zawodzą ludzie, którzy 
wcale nie byli dotąd na świecz­
niku. Skromni, zwykli lekarze, pie 
lęgniarki, szoferzy pogotowia i 
sanepid pracują dzień i noc, na 
rażają życie w stałych kontak­
tach z chorymi.

Jest w filmie kilka scen przej­
mujących. Przypomnę choć jed­
ną. Ekipa zakładu pogrzebowego 
przyjeżdża zabrać trumny ze 
zmarłymi na ospę. Okutani w spe 
cjalne ubrania ochronne, z mas­
kami na twarzy wzbraniają się 
dotknąć trumny. Zniecierpliwieni 
pracownicy szpitala w białych ki 
tłach, w tym kobiety, sami z wiel 
kim trudem taszczą trumnę. Zaś 
ekipa odjeżdża przerażona, z 
pospiechem.

Film nakręcony z nerwem, z 
/wyczuciem dramatyzmu wyda­
rzeń, dobrze zagrany aktorsko, 
kończy się nutką pesymizmu. Na 
uroczystości ku czci wyróżnio­
nych podczas akcji zwalczania 
epidemii minister przypina od­
znaczenia. W długim szeregu od 
znaczonych nie widzimy nikogo 
spośród tych, którzy rzeczywiś­
cie się wyróżnili. Albo nieznane 
twarze albo też ci, którzy „wyróż 
nili" się kunktatorstwem, brakiem 
decyzji, tchórzostwem. Trochę 
chyba zbyt gorzko. Trudno nam 
uwierzyć, aby rzeczywistość była 
aż tak niesprawiedliwa wobec 
zasłużonych.

MIECZYSŁAW SKĄPSKI

Motocykl WSK, stan bar 
dzó dobry, sprzedam. Snia
deckich 4 m. 10. 9536g

Sprzedam Lambrettę LI 
150. Kossaka 11 m. 3.

9562g
Sprzedam wózek spacero­
wy składany. Krauthofe-
ra 11 5. 9599g
Sprzedam wózek dziecię­
cy. Gąsiorowskich 11 m. 
13. podwórze prawo, par-
ter. 9597g
Okazyjnie sprzedam pia­
nino i duże akwarium, po 
godz. 18. Mickiewicza 9 m.
5. 9647g

Sprzedam SHL 175, stan 
dobry. Informacje: tel. 
634-56. 9634g
Sprzedam sypialnię jasną 
(płaskie oczko — poliester) 
prawie nowa. Poznań, ul. 
Kościuszki 21 m. 8, po 
godz. 17. 9649g

Z uwagi na wprowadzoną specjalizację naszych 
placówek — uprzejmie prosimy PT Klientów, 
o wcześniejsze zaopatrzenie się w niezbędne 
detale, względnie korzystanie w tym czasie

Przybłąkał się jamnik.
Wiadomość: tel. 407-23.

11298g
10. IV. około godz. 14 przy 
narożniku Traugutta 1 
Dzierżyńskiego znaleziono 
portmonetkę męską. Wia 
domość: Grodziska 83 m. 1
od godz. 18. 11224g

z usług placówek PZGS.
K2992

Sprzedam Ifę 8. Poznań,
Albańska 169. 9531g
Renault Dauphine z ra­
diem sprzedam. Cena do

Zamienię samodzielne 3- 
pokojowe mieszkanie, wy 
gody, telefon, piece, Gło-

Owczarek alzacki zaginął 
w okolicy parku Sołackie 
go. Oddać za wynagrodzę 
niem. Al. Wojska Polskie 
go 45, tel. 479-96. 11269g

uzgodnienia. Wacław
Szwarc, Rutkowskiego 10
m. 6 ,od 18.30. 9563g

gowska, na 
2-pokojowe 
jowe, c. o., 
terunkowe, 
lub pobliżu.

samodzielne 
oraz 1-poko- 
chętnie kwa- 

śródmieście 
Oferty „Pra-

Wypożyczalnia eleganc­
kiej garderoby ślubnej. 
Poznań, Paderewskiego 1
m. 4. 8608g

Sprzedam samochód Lloyd 
— 1959 r„ cena 180.000,—, 
motocykl Pannonia 6.500, 
Syrenę 104, przebieg 7.0o0 
km. Kazimierz Świątek, 
Suchylas, Leśna 3 . 9632g

Lokale
Na okres lata poszukuję 
pokoju w Puszczykowie. 
Oferty „Prasa” Grun­
waldzka 19 dla 8899g
Na wspólny pokój z c. o. 
przyjmę. Tel. 479-53.

11258g

Pracownicy poszukiwani
Fabryka Aparatury Urządzeń Komunalnych
„POWOGAZ” w Poznaniu, ul. Janickiego nr 23/25 — 
przyjmie do pracy w okresie od 25. VI. 1972 r. do 
28. VIII. 1972 r. do Ośrodka Kolonijnego w Obrzycku, 
pow. Szamotuły:

— WYKWALIFIKOWANĄ KUCHARKĘ,
— INTENDENTA.
Zgłoszenia kierować należy do Działu Admin.- 

Gospod. Fabryki. K3544

Wytwórnia Urządzeń Komunalnych „WUKO” we 
Wschowie, produkująca naczepy ciągnikowe, nadwo­
zia samochodowe i pługi odśnieżne — poszukuje

TECHNIKA na stanowisko MISTRZA LAKIER. 
NI.

Istnieje możliwość uzyskania mieszkania w IV 
kwartale bieżącego roku.

Zgłoszenia osobiste lub pisemne prosimy kierować 
do Działu Kadr „WUKO” Wschowa, woj. zielonogór­
skie (dojazd z Leszna 19 km), ul. Obrońców Warsza-
wy 26. W2244

sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11375g.
Zamienię 3-pokojowe mie 
szkanie samodzielne kwa­
terunkowe, wygody, tele­
fon, piece, II ptr.. Łazarz, 
na 2-pokojowe, c. o., oko­
ło 50 m‘, chętnie centrum, 
telefon. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 11374g.
Zamienię mieszkanie 3 i 
2-pokojowe, nowe budów 
nictwo, telefon, spółdziel 
cze na willę z ogrodem.

Przepraszam Konstancję 
Cieślak, Poznań, ul. Cal- 
liera nr 8/4, za zajście w 
dniu 22. IV. 1971 r. Janina 
Przydanek, Plewiska, ul.
Kolejowa 22. 9421 g
Pomieszczenie 15 m! na­
dające się na chałupnic­
two względnie ciche rze­
miosło do wynajęcia, tel.
670-741. 9116g
Poszukuję pomieszczenia 
na zakład fryzjerski. O-
ferty „Prasa”, Grun-
waldzka 19 dla 9379g.

Warunki
Oferty „

do omówienia.
.Prasa”

waldzka 19 dla 11020g.
Grun­

Krawcowa, poszukuje po­
koju, również w sutere­
nie. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 9341g.
Małżeństwo poszukuje nie 
krępującego pokoju. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 9344g.

Jelenia Góra! 2 pokoje, 
kuchnia, łazienka, gaz — 
zamienię na podobne w 
Poznaniu, Bydgoszczy lub 
okolicy. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 9412g
Uczniów, studentów — na 
pokój przyjmę. Oferty — 
„Ppasa”. Grunwaldzka 19 
dla 9277g.
Do wynajęcia lokal na ci­
chy przemysł. Adres wska 
że „Prasa” Grunwaldzka 
19 dla 9403g.

e Matrymonialne
Rzemieślnik rozwiedzio­
ny bez winy, lat 43 
wzrost 165 cm, pozna sa­
motną panią z mieszka­
niem. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 9232g.
Panna niebrzydka średnie 
go wzrostu z mieszka­
niem poślubi kawalera za 
wodem bez nałogów 38- 
43 lat. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 9072g.
Bez nałogów 47 lat posia 
dający rentę ogród pozna 
subtelną domatorkę. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 9030g

Samotny niezależny lat 
51, pozna panią z mieszka 

' niem. Cel matrymonial­
ny. Oferty „Prasa” Grun 
waldzka 19 dla 9158g.

Z A P R A S Z A DO NOWO OTWARTEJ
PLACÓWKI HANDLOWO - USŁUGOWEJ

W SZAMOTU ŁACH
RYNEK 45

OFERUJEMY:

— BOGATY ASORTYMENT 
ATRAKCYJNYCH TOWARÓW,

— USŁUGI ZEGARMISTRZOWSKIE 
GWARANCYJNE i ODPŁATNE.

W36664 mn<s wiet.kopct ski hr
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e Praca @ franka
Uczennica i maszyniarka 
do szycia torebek potrzeb 
na. Kościelna 23. 11328g

pomoc domowa potrzeb­
na. Poranek 21c m. 7, te-
f£ fon 67-22-69. 11378g

potrzebny ślusarz z umie 
jętnością spawania elek­
trycznego. Warsztat, Po­
znań, Szelągowska 14.

11451g
Zatrudnię samodzielnych 
mechaników samochodo­
wych z praktyką, w pry­
watnym warsztacie. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 11419g._____________  
pomoc domowa dochodzą 
ca potrzebna. Poznań, 
Grunwaldzka 33a m. 7.

11232g
Uczniów do lakierni sa­
mochodów przyjmę. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 11154g.
Opieka dla chorej potrzeb 
na _ Wilda. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
11265g.  
Pomoc domowa do domu 
lekarza, małżeństwo pra­
cujące + 1 dziecko — w 
Gnieźnie, potrzebna. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 9399g. ____

Przyjmę dozorstwo — wa 
runek mieszkanie. Oferty 
„prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 9292g.

Uczniów, przyjmie zakład 
malarski. Puszczykowo,
ul. Piaskowa 6. 9467g
Zespół doświadczonych 
pedagogów — przygotuje 
uczniów klasy VIII do 
egzaminów, udzieli porno 
cy w nauce w zakresie 
szkoły średniej. Lampego 
6 m. 9. Zgłoszenia: godz. 
17—19.9908 g

Ml Sprzedaż
Sprzedam wózek dziecię­
cy w idealnym stanie — 
1.400 zł. Poznań, Wołyń-
ska 34 m. 2. 11267g

Odstąpię ogródek działko­
wy Poznań-Sołacz. Ofer­
ty lub telefon 502-53 od
godz. 17, iomg

INowe kierunki działania
rawickiego MZKS-u

MOTOZBYT" W POZNANIU Upłynęły już dwa lata od chwili gdy rawickie organizacje sporto-
otrzymał nazwę Międzyzakła-

już

według kolejności dokonanej wpłaty
lub pierwszej raty w PKO

Okręgowemu Związkowi Zawodo
wemu Pracowników Służby Zdro- ’ rych koszykarzy i piłkarzy, odejś-

Mistrzostwa okręgu
inwalidów

K3450

Pracownicy poszukiwani
tomskiego 7. 11097g

Fdalekopisemj

Rawicki Klub należy do Fede­
racji Sportowej Energetyk. Obec-

zrzesza on w swych szeregach 
ponad 1000 członków, a działał

we połączyły się w jeden klub, który 
dowy Klub Sportowy w Rawiczu.

Drut średnicy 6 mm, wal- 
cówka, w kręgach okazyj 
nie sprzedam. Poznań, Że

zawiadamia, że od dnia 15 kwietnia 1972 r. 
sprzedaż samochodów odbywać się będzie

O terminie odbioru samochodu 
klienci powiadamiani będą pisemnie.

Wpłaty dokonywać można na konto „Motozbytu’
NBP IV O/M Poznań 1231-8/17-4094 

lub bezpośrednio do kasy przedsiębiorstwa.
Informujemy, że w sprzedaży ratalnej 
znajdują się następujące samochody: 
„Fiat 125 p”, „Warszawa”, „Syrena” 

oraz tylko za gotówkę
„Trabant”, „Nysa”, „Zuk”.

ZAPRASZAMY DO KUPNA!

Sprzedam motocykl mar­
ki Tryumph - Tiger 500. 
Marcelińska 83a m. 3, od
godz. 16—18. U2«4g
Wózki dziecięce, różne 
modele, wielki wybór — 
poleca Brzozowska — Po­
znań, Czerwonej Armii 
10. 7335g
Piec używany, 2,3
powierzchni — sprzedam
Telefon 713-07, 8571g
Sprzedam kredens gdań­
ski, myśliwski. Motyliń- 
ski, ul. Starołęcka 34/36, 
teren MPiF, po godz. 15.

9280g

Poznańskie Powiatowe Zakłady
Przemysłu Terenowego w Swarzędzu

wydzierżawią
w niżej wymienionych miejscowościach

— Pobiedziska, 
— Swarzędz, 
— Mosina, 
— Luboń,

— Stęszew,
— Kostrzyn Wlkp., 
— oraz na terenie 

miasta Poznania.

lokale na punkty przyjęć 
usług dla ludności oraz na pomieszczenia 

na warsztaty usługowe o powierzchni 
ca 50—100 m*.

Oferty należy składać w Dyrekcji Przedsiębior­
stwa w Swarzędzu, ul. Armii Czerwonej nr 8, 

w godzinach od 7—15.
K3166

Dnia 11 kwietnia 1972 r. zmarła, opatrzona Sa­
kramentami św., po długich 1 ciężkich cierpie­
niach, nasza najukochańsza matka, teściowa, 
babcia i prababcia, przeżywszy lat 80, śp.

JÓZEFA CIELASZYK
Pogrzeb odbędzie się w piątek, dnia 14 bm. 

o godz. 11.10 na cmentarzu górczyńsklm.

W dniu 13 kwietnia 1972 r. zmarł nagle 

mgr JÓZEF ZARZYCKI 
nasz ceniony współpracownik 1 kolega.

Rodzinie Zmarłego serdeczne wyrazy współ­
czucia składają

Kierownictwo — Rada Zakładowa 
oraz pracownicy 

Oddziału Instytutu Uprawy, Nawożenia
i Gleboznawstwa w Poznaniu

11629g

tDnla 11 kwietnia 1972 r. zginął śmiercią tra­
giczną, przeżywszy lat 44, mój najdroższy 
i kochany mąż, tatuś, syn, teść, dziadek, brat, 

szwagier i wujek, śp.

BOLESŁAW MATYSIAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 

o godz. 11.40 na cmentarzu junikowskim.
Pogrążeni w bólu

żona, córka, syn, zięć, wnuki i rodzina
Poznań, ul. Szamotulska 41 m. 16. 1163fłg

+ Dnia 12 kwietnia 1972 r. zmarł po krótkich 
• 1 ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakra­
mentami św., mój jedyny przyjaciel 1 ukochany 
mąż, nasz najdroższy brat, szwagier i wujek, 
przeżywszy lat 55, śp.

STANISŁAW NOWACKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 

o godz. 15 na cmentarzu parafialnym Sołacz, ul. 
Lutycka.

W smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań, ul. Łomnicka 8. 11491g

Wolsztyn pod 
znakiem kometki

ność swą prowadzi w pięciu sek­
cjach wyczynowych: lekkoatletycz 
nej, koszykówki, piłki nożnej, siat 
kówki i tenisa stołowego.

Dwa minione lata nie były łatwe 
dla kierownictwa MZKS-u. Rezyg 
nacja wielu starych zasłużonych 

‘ działaczy, koniec kariery kilku dob

wla zlecono organizację ogólnopol 
skiego turnieju kometki członków 
tego związku. Gry odbywać się 
będą w dniach 15 i 16 bm. w sali 
gimnastycznej Zasadniczej Szkoły 
Zawodowej przy ul. Kusocińskie- 
go 1.

Początek zawodów w sobotę o 
godz. 10.00 (x)

PKP Kolejowe Zakłady Zabezpieczenia Ruchu i Łącz­
ności w Poznaniu, ul. Zachodnia 15 — zatrudnią do 
prac terenowych — natychmiast:

ROBOTNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH, 
ELEKTROMONTERÓW, TELEMONTERÓW, MU­
RARZA i STOLARZA.

Warunki pracy i płacy plus świadczenia PKP, do 
omówienia w dziale ogólno-administracyjnym zakła-
dów. 9471g

INŻYNIERÓW, względnie TECHNIKÓW z upraw­
nieniami budowlanymi do działu produkcji, na 
stanowiska inspektorów wykonawstwa robót bu­
downictwa wodnego, sanitarnego i lądowego;
EKONOMISTĘ d/s szkolenia zawodowego, z prak­
tyką w budownictwie;
INSPEKTORA GOSPODARKI MATERIAŁOWEJ
ze średnim wykształceniem i praktyką 
nictwie;
GŁÓWNEGO REALIZATORA ślusarki 
nej, z praktyką w dziale zaopatrzenia 
przyjmie natychmiast „Hydrobudowa 
znaniu, ul. Sienkiewicza nr 22.

w budów-

budowla-

Oferty wraz z życiorysem, odpisem świadectw szkol
nych, zaświadczeń pracy i opinii z ostatnich 5 lat, 
należy składać w dziale kadr, pokój 22.

Warunki pracy i płacy do omówienia. K2619
Huta Szkła — Spółdzielnia Pracy „Hutnik” w Pobie­
dziskach, ul. Fabryczna 4, tel. 41 1 122 — przyjmie:

— KIEROWNIKA TECHNICZNEGO - wymagane 
wyższe wykształcenie techniczne lub średnie
oraz praktyka w przemyśle szklarskim; 
GŁÓWNEGO MECHANIKA
sze wykształcenie techniczne 
praktyka.

Informacji w sprawie warunków 
udziela referat kadr Spółdzielni.

wymagane wyż- 
lub średnie oraz

pracy 1 płacy —

Podania wraz z życiorysem 1 ankietą personalną 
prosimy kierować pod adresem jak wyżej. K2307
Poznańskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemy­
słowego nr 1 Poznań, ul. Ratajczaka 46 — zatrudni 
natychmiast na budowach w Poznaniu

MURARZY — TYNKARZY.
Wynagrodzenie wg układu zbiorowego pracy w bu­

downictwie.
Dla zamiejscowych zapewniamy bezpłatne zakwa­

terowanie.
Zgłoszenia przyjmuje 1 Informacji udziela Dział

Zatrudnienia i Płac PPBP nr 1 Poznań, ul. Rataj-
czaka 46, pok, 16. K2505
Poznańskie Przedsiębiorstwo Transportowe Handlu 

, w Poznaniu, ul. Wieruszewska 2 — Junikowo — za­
trudni:

1 — MAGAZYNIERÓW posiadających znajomość 
części samochodowych,

— KIEROWCÓW z I, II i HI kat. prawa jazdy oraz 
PRACOWNIKÓW do transportu na cały etat,

— KIEROWCÓW z I i II kat. prawa jazdy oraz
PRACOWNIKÓW do

Zgłoszenia przyjmuje 1
transportu na pół etatu.
informacji udziela Dział

Spraw Osobowych, ul. Wieruszowska 2 — Junikowo.
K319O

Dnia 11 kwietnia 1972 r. zmarł nasz pracownik

MACIEJ GAŁĘSKI
składacz ręczny

W Zmarłym żegnamy sumiennego pracownika 
i serdecznego kolegę.

Wyrazy 
Zmarłego

głębokiego 
składają
pracownicy

Poznańskich

współczucia Rodzinie

Samorząd Robotniczy
Dyrekcja 
Zakładów

im. M. Kasprzaka w

odbędzie się w piątek,

Graficznych 
Poznaniu

dnia 14. IV.Pogrzeb___ ,____ —, .. r,, ____ -
1972 r. o godz. 10.30 na cmentarzu na Górczynie.

K3672

+ W dniu 13 kwietnia 1972 r. zmarła po cięż­
kich cierpieniach, opatrzona Sakramentami

św., moja najdroższa żona, nasza
matka, teściowa i babcia, przeżywszy 68

MARIA NOWAK
z domu Klimczak

ukochana
lat, śp.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 
1972 r. o godz. 7.55 z kaplicy cmentarnej 
nikowie.

15. IV. 
na Ju-

Pogrążeni w smutku
mąż, dzieci i rodzina

tDnia 12 kwietnia 1972 r. zmarła nagle, na­
maszczona Olejami św., nasza najdroższa 
żona, matka, teściowa i babcia, przeżywszy 

lat 71, śp.

BRONISŁAWA KOPRAS
z domu Chyba

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 
o godz. 16 na cmentarzu parafialnym w Śmiglu, 

O bolesnej stracie zawiadamiają
mąż, syn, synowa i wnuczek

Śmigiel.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się.

11482g

W Lesznie odbyły się VI woje­
wódzkie mistrzostwa inwalidów w 
tenisie stołowym, zorganizowane 
przez Międzyspóldzielniane Ognis­
ko Kultury Fizycznej inwalidów 
„Start" w Poznaniu i miejscową!

cŁa do innych klubów czołowych 
zawodników, spadki i awans? nie 
których drużyn w rozgrywkach, 
trudne problemy finansowe, oto 
tylko niektóre z ważniejszych pro 
blemów, jakie rozwiązać musiał 
zarząd.

W rawickim MZKS-ie odbyło się 
ostatnio zebranie sprawozdawczo- 
wyborcze. Dyskusja i obrady wnio 
sły wiele nowych ciekawych uwag, 
wytyczając kierunek pracy nowo 
wybranego zarządu Klubu. Preze­
sem Klubu ponownie wybrano dy 
rektora Rawickich Zakładów Papie 
rowych Jana Jędrasiaka, a wice­
prezesami zostali d/s organizacyj­
nych — Kńystian Bedyński, finan­
sowych — Jan Iciaszek, szkolenio­
wych — Józef Skrzypczak, gospo­
darczych — Stanisław Pietraszak, 
wychowawczych i młodzieży — Ma 
rian Skopiński.

ZSRR — NRF 2:0
W Soczi rozegrano w środę mię­

dzypaństwowy mecz olimpijskich 
reprezentacji piłkarskich ZSRR i 
NRF. Zdecydowane zwycięstwo od 
nieśli piłkarze radzieccy 2:0 (0:0).

REMIS GRECJA — HISZPANIA
W Salonikach rozegrano 12 bm. 

towarzyski międzypaństwowy mecz 
piłkarski Grecja — Hiszpania. 
Przyniósł on remis 0:0.

POLSCY SZACHIŚCI 
W FINALE „B”

W jugosłowiańskiej miejscowości 
Medulin zakończyły się eliminacje 
IV szachowej Olimpiady niewido­
mych. Drużyna polska zajęła osta­
tecznie 3 miejsce w swojej grupie 
zdobywając ogółem 8,5 pkt. i grać 
będzie w finale ,,B” o miejsca 
9—16 wraz z zespołami Holandii, 
Bułgarii, CSRS, NRF, Izraela. Au­
strii i Irlandii.

TOWARZYSKIE MECZE 
PIŁKARSKIE

Piłkarze Stali Rzeszów rozegrali 
12 bm. towarzyskie spotkanie w 
Tarnobrzegu z miejscową „Siarka” 
— czołową drużyną klasy okręgo­
wej. Nieoczekiwane zwycięstwo 3:2 
(0:Ó) odniosła „Siarka”.

Miłym akcentem było wręczenie
Spójnię. Impreza, której otwarcia młodym utalentowanym lekkoątle 

tom Kółek Olimpijskich oraz in-dokonał prezes OZSI — Jan Eewan

W towarzyskim meczu drugoligo 
wy Start (Łódź) przegrał z pierw­
szoligowym zespołem Szombierek z 
Bytomia 2:3 (0:0).

MISTRZOSTWA ZSRR 
W ŁYŻWIARSTWIE FIGUROWYM

Moskiewski duet taneczny Tatia­
na Wojtiuk i Wiaczesław Żigalin 
wywalczył pierwsze mieisce na od 
bywających się w Mińsku mi-

dowski, otrzymała bardzo 
stą oprawę.

uroczy- nym czołowym sportowcom i zaslu 
i żonym działaczem klubu dyplomów

W turnieju, który rozegrano sy-, 
Sternem każdy z każdym, brało u- 
dział 94 zawodników, w tym 14 ko 
biet w wieku od 18—50 lat. Uczest 
ników imprezy podzielono na 7
grup według schorzeń.

W wyniku zaciętych i
krotnie
ków w.

niejedno-
pojedyn-

strzostwach ZSRR łyżwiar-

wyrównanych pojedyn- ■ 
poszczególnych gr^toach '

zwyciężyli: Zbigniew Maguziarek 
(Kościan), Wiesław Kikowski, Ma 
rian Stefaniak, Cezary Krzyka- ' 
wiak (Poznań), Władysław Lud- j 
wiczak (Kościan), Józef Nowaczyk, 
Maria Sierżant (Poznań). Siódem­
ka ta reprezentować będzie nasze. 
województwo na centralnych mi­
strzostwach inwalidów.

Zawodnicy, którzy zajęli trzy i 
pierwsze miejsca otrzymali upomin ‘

uznania.
W zebraniu uczestniczyli przed­

stawiciele władz partyjnych i ad­
ministracyjnych z przewodniczą­
cym Prezydium PRN w Rawiczu 
Stanisławem Mikołajczakiem. Ra-' 
wiccy działacze sportowi liczą na 
pomoc władz miejscowych w reali 
zacji przyjętych przez siebie zadań 
i planów. Zadania na najbliższą 
przyszłość są bardzo ambitne i 
trudne. M.in. działacze planują 
wzrost liczby członków klubu i za 
interesowanie sportem kibiców, na 
bór młodych talentów do sekcji z 
miejscowych szkół, awanse piłka­
rzy, koszykarzy, siatkarzy i lekko 
atletów do klas wyższych, (mas)

Hokej na trawie
ki i dyplomy uznania 
ne przez leszczyńską

Specjalną nagrodę 
dziej poszkodowanego 
zawodnika ■wręczono

ufundowa- 
Spójnię.
dla najbar- 
na zdrowiu

Alfonsowi
Łykowskiemu z Konina, który mi 
mo obustronnej amputacji przed­
ramienia walczył bardzo ambitnie.

stwie figurowym. Uzyskali oni 512,1 
pkt. (9 miejsce). Drugie i trzecie 
miejsce przypadło również parom 
moskiewskim. Srebrny medal zdo 
była para Elena Żarkowa i Genna 
dij Karponosow 493,3 (20) a brązo­
wy — Irina Moisiejewa i Andrej 
Minenkow — 489,8 (25).

rekord Świata
BUŁGARSKIEGO CIĘŻAROWCA
Podczas kontrolnych zawodów 

bułgarskich ciężarowców, repre­
zentant wagi lekkiej Mladen Ku- 
czew ustanowił rekord świata, w 
wyciskaniu, osiągając rezultat 154 
kg. Wynik ten jest o 0.5 kg lepszy 
od poprzedniego rekordu, należą­
cego również do tego zawodnika.

(t)

Pierwsze mecze w ekstraklasie
Wiosenną serię rozgrywek o mi 

strzostwo Polski w hokeju na tra 
wie zespoły ekstraklasy zainaugu­
rują 15 i 16 bm. W tydzień póź­
niej wystartują zawodnicy pozo-Tegoroczne mistrzostwa stały na 

znacznie wyższym poziomie spor- : stałych klas. “ 
towym 1 organizacyjnym od po-1 W sobotę zmierzą się następują- 
przednich imprez. Za sprawną i' ce pary: Grunwald — LKS (Rogo- 
wzorową organizację turnieju 
szczególne słowa uznania należą
się 
mu.

mgr. Januszowi Tabernackie- 
(R)

„Totek1* płaci
P. P. Totalizator Sportowy za­

wiadamia, że w zakładach Toto- 
Lotka z dnia 9 bm. stwierdzono: 
Losowanie II: 6 rozw. z 5 traf, 
prem. — wygr. po 415.772 zł; 184 
rozw. z 5 traf, zwykł. — wygr. po 
13.557 zł; 10.110 rozw. z 4 traf. — 
wygr. po 370 zł; 192.198 rozw. z 3 
traf. — wygr. po 19 zł.

wo), Warta — Stella, AZS — Sie 
mianowiczanka, Budowlani — Gór
nik, Sparta Lech, Start Po
lonia. W niedzielę walczyć będą: 
Warta — LKS, Grunwald — Stella,
Budowlani — 
AZS — Górnik, 
Start — Lech.

W drużynach

Siemianowiczanka, 
Sparta — Polonia i

wystąpią również
członkowie kadry narodowej, przy 
gotowujący się do wyjazdu na me 
cze z zespołami I i II reprezen­
tacji NRF w Monachium.

Wśród 12 drużyn ekstraklasy, 
najliczniej reprezentowane są ze-

tDnla 12 kwietnia 1972 r. zakończył swój pra­
cowity żywot, mój najdroższy, nigdy nieza­
pomniany mąż, ojciec, teść, dziadek i pradzia­

dek, śp.

FRANCISZEK ERYŃSKI 
powstaniec wielkopolski, 

odznaczony Wielkopolskim Krzyżem Powstań­
czym, Krzyżem Orderu Odrodzenia Polski.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 
o godzinie 11 na cmentarzu komunalnym na 
Głównej.

Pogrążona w ciężkim smutku
żona z rodziną

Poznań, Rzeczna 7. 11647g
OK

tż głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
13 kwietnia 1972 r. zmarł niespodziewanie, 
opatrzony Sakramentami św., w 79 roku życia, 

mój ukochany mąż, nigdy niezapomniany oj­
ciec, teść i dziadek, śp.

ADAM KALISZAN
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 16 bm. 
o godz. 15 w Spławiu.

Zona z rodziną

Poznań-Żegrze, ul. Dziadoszańska 3.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się. •

11495g

-L W dniu 12 kwietnia 1972 r. zmarł, opatrzony 
Sakramentami św., przeżywszy lat

najdroższy mąż 1 przyjaciel, kochany i 
wy ojciec, teść i dziadziuś, śp.

JÓZEF SOBOLEWSKI

65, mój 
troskli-

15Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 
o godz. 11 na cmentarzu junikowskim. Msza
odprawiona zostanie w dniu pogrzebu w 
ściele przy ul. Dąbrówki, o godz. 8.

bm. 
św. 
ko-

W smutku pogrążeni
żona, córka, zięć i wnuczka

Poznań, ul. Kosińskiego 12 m. 6, 11400g
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Ka-mrzaka Zwierzy-

społy klubów Wielkopolski. Jest 
ich siedem.

Większość klubów wystawia do 
mistrzostw cztery drużyny: senio­
rów, juniorów, młodzieżowych 
oraz rezerw. Lech ogranicza się do 
trzech drużyn. Warta i Grunwald, 
mają do dyspozycji własne bo­
iska, Lech, którego obiekt jest w 
budowle, korzysta nadal z boiska 
AZS wzgl. bratnich klubów.

Siedzibą trzech klubów jest 
Gniezno. Własnymi boiskami dy-
sponują Stella i Start, podczas
gdy wielokrotny mistrz Polski — 
Sparta musi korzystać z boiska 
Stelli. Laskarze tych klubów wy-
stąpią wszystkich klasach.
Siódmym zespołem z klubów okrę 
gu poznańskiego, mającego swe­
go reprezentanta w I lidze — to 
Polonia Środa, której zawodnicy 
tak pomyślnie wypadli w wal­
kach w ubiegłym sezonie. (x)

W dniu 12 kwietnia 1972 r. zmarł po ciężkiej 
chorobie, nasz ukochany mąż, ojciec, brat, teść 
i dziadek, przeżywszy lat 67

ALEKSANDER ROTNICKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 15 kwietnia 1972 r. 

o godz. 9.40 na cmentarzu junikowskim.

Zona z rodziną
Poznań, Jackowskiego 33 m. 6. 11414g

W dniu 13 kwietnia 1972 r. zmarł po ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., nasz 
najdroższy ojciec, ukochany dziadek i teść

JAN ZGODZlNSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 

o godz. 12.50 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.

o czym zawiadamią w głębokim smutku

RODZINA

Dnia 11 kwietnia 1972 r. odeszła od nas na 
zawsze moja kochana żona, nasza najdroższa 
i nigdy niezapomniana mamusia i babunia, śp.

HALINA KOEPSCH
z domu Kaczmarek

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 
o godz. 10.15 na cmentarzu na Junikowie,

o czym zawiadamiają
w głębokim smutku pogrążeni

mąt, córki, zięć i wnuki
... 113991

4- W dniu 12 kwietnia 1972 r. zmarł śmiercią 
I tragiczną mój najdroższy mąż, ojciec i dzia­
dek, śp.

HENRYK KOZŁOWSKI
major WP w stanie spoczynku

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 15 bm. 
o godz. 8.30 na cmentarzu junjkowskim,

o czym zawiadamia
pogrążona w głębokim smutku

żona z synem
Poznań, Jarochowskiego 6 m. 2. 11465g
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Tu będzie basen
KWIECIEŃ 

14 
Piątek

Justyny, 
Waleriana

Słońce: 4.58—18.49

teatry

W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Wincenty i 
przyjaciółka znakomitych mężów”.

NOWY — g. 19 „Córeczki pod 
klucz”.

OPERA — g. 19 „Jezioro Łabę­
dzie”.

OPERETKA — g. 19 „Kraina 
uśmiechu”.

MARCINEK — g. 11 i 17 „Juli- 
ja”.

W WOJEWÓDZTWIE
GNIEZNO: „Powrót Odysa”.

W WOJEWÓDZTWIE

GNIEZNO Polonia: „Błędny 
ognik”; Lech: „Rezydent wywia­
du”.

KOŚCIAN: „Kobieta kot”.
KORNIK: „Unkas, ostatni Mohi 

kanin”.
LESZNO: „Trzecia część nocy”.
NOWY TOMYŚL: „Wielkie wa- 

knc ic,ł.
OBORNIKI: „Złoto Mackenny”.
ŚREM Słonko: „Złota wdówka”; 

Klubowe: „Play Time”.
ŚRODA: „Sprawa sumienia” i 

„Pogromca zwierząt”.
SZAMOTUŁY: „Agent nr 1”.
WĄGROWIEC: „Nie pije, nie 

pali, nie podrywa, ale...”.
WRZEŚNIA: „Perła w koronie”. 

W POZNANIU
FOTOPLASTIKON — g. 13—20 

„Leningrad — Londyn”.

CYRK
„ARENA” (plac przy Stadionie 

im. 22 Lipca) — g. 19.

KONCERTY ,
AULA UAM — g. 19.30 — Kon­

cert symfoniczny: dyrygent — M. 
Nowakowski; soliści: A. Imalska 
— alt, B. Zagórzanka — sopran, 
M. Kouba — tenor, Z. Rysiówna 
— recytacja, Chór Mieszany Pań 
stwowej Opery im. St. Moniuszki.

PIĄTEK — PROGRAM I: Fala 
1322 m; 7.30 Muzyka, rzeczy inte­
resujące, refleksje; 8.08 Reportaż; 
8.16 Melodie na zamówienie; 8,25 
Co słychać w Polsce... na świecie; 
8.30 Dla domu i dla ciebie; 8.54 
Przezorny zawsze ubezpieczony; 
9 Dla kl. V (biologia): „Przysmak 
królewski i codzienny”; 9.2Ó Mu­
zyka; 9.30 Mistrzowie gitary; 9.40 
Dla przedszkoli: „Z różnych 
stron”; 10.05 „Barwinek” — frag. 
ment 2 opow.: 10.25 Koncert po­
pularny; 10.50 Choroby wenerycz­
ne nadal groźne; 11 Dla kl. VIII 
(wych. obywatelskie) „Białe far­
tuchy i kombinezony”; 11.20 Z ope­
retek F. Lehara; 12.25 Z poznań­
skiej fonoteki muzycznej; 13 Dla 
kl. I i II (wych. muzyczne) „Wio­
senna muzyka”; 13.20 Swojskie me­
lodie gra Zespół Akordeonistów T. 
Wesołowskiego; 13.40 Więcej, le­
piej, taniej; 14 „Dziewczynka bez 
lalki” — reportaż; 14.20 z twórczo 
ści Albeniza i Granadosa; 15.05 Go­
dzina dla dziewcząt i chłopców.; 
16.05 Alfa i Omega — magazyn 
pop.-naukowy; 16.30 Popołudnie z 
młodością: 18.50 Muz. i Aktualn.; 
19.15 Z księgarskiej lady; 19.30 
„Społem” dla wspólnego dobra; 
19.45 Konc. życzeń; 20.30 Dla was 
gramy i śpiewamy; 21 Gospodar­
skie rozmowy; 21.20 Mel. w stylu 
sweet; 21.30 Teatr PR — Studio 
Współczesne — „Przepraszam bar­
dzo, pardon” słuch. M. Choromań 
skiego;’22 Magazyn studencki; 23.10 
O co tu chodzi?; 23.15 Kompozytor 
tygodnia — Jan Brahms; 0.10 Pro­
gram nocny ze Szczecina.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10.
12.05. 15, 16, 20 , 23 , 24, 1, 2, 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m i UKF 
69,74 MHz: 8.35 Mapa bohaterstwa; 
8.50 Na staropolska nutę; 9 „Gór­
nik” — ekspres muzyczny; 9.35 Z 
życia ZSRR; 9.55 „Wiosna raz” w 
piosence; 10.25 „Piękni i dobrzy” 
fragm. pow. Z. Lewandowskiej; 
10.45 Z twórczości kompozytorów 
radzieckich; 13 Czas dobrych gospo 
darzy; 13.15 Melodie z filmu „Love 
Story”; 13.40 „Drzewko pomarań­
czowe” gawęda; 14.05 Przeboje 
znad Morza Śródziemnego; 14.30 
„Estrada Przyjaźni”: 14.45 „Błę­
kitna sztafeta”; 15 Konc. z nagrań 
Chóru a capella PR i TV w Kra­
kowie pod dyr. T. Dobrzańskiego: 
15.20 Reportaż z XI Konkursu Pio­
senki Radź, w Inowrocławiu; 15.35 
Czytamy „Ruch Muzyczny”; 17.15 
„Nie tylko dla kolekcjonerów”; 
17.25 Poznański konc. życzeń; 17.55 
Radioexpress; 18.10 Felieton aktual 
ny F. Fornalczyka; 18.20 „Sonda” 
— dźw. przegląd ekonom.-społ.;
19.15 Język angielski; 19.31 Transm. 

konc. symf. Wielkiej Ork. Symf. 
PR i TV z Sali Radiowego Domu 
Muzyki im. Grzegorza Fitelberga w 
Katowicach: 21.16 Wiersze A. Rym 
kiewicza; 21.26 Mel. rozrywk.; 22.33 
Dziś wieczór gramy; 23.20 II. De- 
bich zaprasza.

WIADOMOŚCI: 5.30, 6.30. 7.30.
8.30. 9.30. 12.05. 14. 19. 22. 23.50.

PROGRAM III: UKF 66,62 MHz 
oraz fale krótkie pasma 20, 31, 41 i 
49 m: 7.50 Mój magnetofon: 8.35 
Muzyczna poczta UKF: 9 „Szale­
niec z Bergerac” — 16 ode. pow.; 
9.10 Z kompozytorskiej teki Z. Na­
mysłowskiego: 9.30 Nasz rok 72; 
9.45 Carl Philip Emanuel Bach — 
Sinfonla G-dur; 10 Jeżyk niemiec­
ki; 10.15 Audycja radia ONZ: 10.35 
Wszystko dla pań; ok. 11.45 „Trzej 
towarzysze” — 15 ode. pow.; 12.25 
Za kierownica; 13 Na łódzkiej an­
tenie: 15 Skarbv zi^mi — gawęda; 
15.10 Album muzyki uniwersalnej; 
15.35 Kwadrans ze znakiem zapy­
tania; 15.50 Złote płvty Franka Si­
natry: 16.15 Kwiecień nie tvlko w 
Paryżu: 16.45 Nasz rok 72: 17.05 
Ouodlibet. czyli co kto lubi: 17.30 
„Szaleniec z Rcrgerac” — 17 ode. 
now.: 17.40 Fo’klor z czterech stron 
świata: 17.55 Radiowa enćyklope-' 
dia kultury; 19 Powieść w wyd.
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Do Leszna — śladami
J. A. Komeńskiego

28 marca br. minęła 380 rocznica urodzin Jana Amosa 
Komeńskiego — wybitnego pedagoga, filozofa, myśliciela 
i nauczyciela języka czeskiego. Z tej okazji nasi sąsiedzi 
zza Olzy zorganizowali wyprawę samochodowo - moto­
cyklową p. n. „Siadami J. A. Komeńskiego” dla uczczenia 
tego wydarzenia.

Trasa wyprawy wipdła 
przez 6 krajów — NRF, Bel­
gię, Holandię, Danię, Szwecję 
i Polskę — w których wielki 
pedagog żył i prowadził dzia­
łalność. Uczestnicy wyprawy 
wyruszyli z Pragi 24 marca 
br., i kolejno odwiedzili 
Heidelberg, Brukselę, Hagę, 
Amsterdam, Narden, Kopenłia 
gę, Helsinki, Upssalę, Sztok­
holm, Norrdkoeping, Kristian- 
stadt, następnie statkiem przy 
byli do Świnoujścia, skąd uda 
li się do Warszawy. Ostatnim 
etapem podróży było . Leszno, 
gdzie Jan Amos Komeński 
najdłużej przebywał na wygna 
niu. Mieszkał tu wraz z ro-

Z Murowanej Gośliny

Dodatkowe 
tony kazeiny

Kazeina, to główny składnik 
białka mleka. Jej przerobem 
zajmuje się jedyny tego typu 
w Polsce — Zakład Przetwór- | 
czy Kazeiny w Murowanej 
Goślinie w pow. obornickim, 
który w tym roku obchodzi 
20-lecie działalności. Obok za­
spokajania coraz bardziej ros­
nących potrzeb krajowych, po­
nad 40 proc, produkcji kazei­
ny przeznaczono dla zagranicz 
nych kontrahentów. Ten znaj­
dujący szerokie zastosowanie 
produkt (m. in. w przemyśle 
jajczarskim, papierniczym, che 
micznym, spożywczym, włó­
kienniczym i farmaceutycz­
nym) wysyłany jest aktualnie 
do 20 krajów w strefie dolaro 
wej. Jego głównymi odbiorca­
mi są: NRF, USA, Wielka Bry­
tania, Hiszpania, Francja, Wło 
chy i Finlandia.

Eksport kazeiny jest obec­
nie najbardziej opłacalny ze 
wszystkich produktów mleczar 
skich. Mając to na uwa­
dze, blisko 100-osobowa za­
łoga zakładu — po przeanali­
zowaniu możliwości skupu i 
produkcji — zobowiązała się 
wyprodukować do końca br. 
ponadplanowo 500 ton kazei­
ny w I gatunku wartości 26 
min zł. W ramach całkowitej 
produkcji, która wyniesie ok. 
12 tys. ton planuje się przero­
bić na eksport 5 tys. ton. Ogól 
na wartość zobowiązania za­
myka się kwotą 31 min zł. Jest 
ono na bieżąco realizowane i 
istnieje nawet możliwość jego 
wykonania z nadwyżką, (bop)

20 lat orkiestry
W Domu Kultury Wronkow­

skiej Fabryki Wyrobów Blasza­
nych odbyła się ostatnio uroczy­
stość związana z 20-Ieciem istnie­
nia zakładowej orkiestry dętej. Był 
to uroczysty koncert, na który 
przybyli organizatorzy orkiestry z 
założycielem z inż. H. Andrzejew­
skim oraz przedstawiciele władz 
miejskich i powiatowych. Prezy­
dium PRN w Szamotułach przyzna 
ło z tej okazji zespołowi nagrodę w 
kwocie 5.000 zł. Po koncercie odbył 
się wieczór wspomnień, (mip)

TWOJA KREW DAREM 
ŻYCIA. ZOSTAŃ HONO­
ROWYM DAWCA KRWI'

dżw. „Potop”; 19.30 Tylko po hisz­
pańsku; 19.45 Polityka dla wszyst­
kich; 20 Nowości radzieckiego jaz­
zu — muzyka; 20.25 Ilustrowany 
Tygodnik Rozrywkowe; 21.50 Z na 
grań Johna Ogdona; 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — The Beatles; 
22.15 Trzy kwadranse jazzu: 23 No 
we tomiki poetyckie — J. Prokop; 
23.05 Koncert tylko dla meloma­
nów: 23.50 Śpiewa Waldemar Ma

WIADOMOŚCI: 5. 6.30. 7.30. 8.30, 
10."0. 12.05. 15 50. 17. 18.30. 22.

TELEWIZJA 
PIĄTEK — PROGRAM I: 8—8.35 

— Telewizyjny Kurs Rolniczy: 
„Uproszczona uprawa ziemnia­
ków”; 9 — „Słomkowy kapelusz” 
— film fab. prod. węg.; 10.15 — 
,,Druga ucieczka” — ode. IX filmu 
ang. z serii: ..Nicholas Nickleby”; 
10.55—11.25 — Dla szkół — Wycho­
wanie Obywatelskie dla kl. VIII: 
„Obywatelskie prawa i obowiąz­
ki”: 15.20 — Politechnika TV — 
„Rysunek techniczny” (I rok) — 
„Znaki typowych postaci konstruk 
cyjnych” oraz „Widoki, przekro­
je oraz ich rzuty”: 16.30 — Dzień 
nik: 16.40 — Dla dzieci — „Pora 
na Telesfora” — w programie m. 
in. filmv: ..Rozmowv ze smo­
kiem”. „Skradziona piłka”. „Ostat 
nia lekcja” z serii „Przygody Mi­

dziną. Działał jako kierownik 
szkoły, ksiądz, a następnie 
biskup Jednoty Brackiej.

Leszno gościło przez dwa 
dni (8—9 bm) zastępcę prze­
wodniczącego Czechosłowac­
kiego Komitetu Pokoju i 
członka CK Frontu Narodo­
wego — profesora dr Antoni­
na Stejskala z Uniwersytetu 
w Brnie, attache handlowego 
Ambasady CSRS w Warsza­
wie — inżyniera Otto Kochan 
skyego, radcę kulturalnego 
Ambasady — Andreja Jedyna 
ka, dyrektora Ośrodka Kultu­
ry Czechosłowackiej w War­
szawie — Bohusława Nekolne. 
go oraz przedstawicieli pla­
cówek kulturalnych, czechosło 
wackiej telewizji i prasy oraz 
przemysłu motoryzacyjnego.

Wyprawa miała również cel 
komercyjny; prezentowano 
bowiem na niej najnowsze 
czechosłowackie samochody 
osobowe i motocykle. Znane 
samochody i motocykle CSRS, 
które uczestniczyły w wypra­
wie europejskiej, „Siadami J. 
A. Komeńskiego” eksponowa­
ne były na Rynku w Lesznie 
i cieszyły się dużym zaintere­
sowaniem nie tylko zwolenni­
ków motoryzacji.

Goście czescy ofiarowali 
władzom miejskim kartę i 
medal pamiątkowy J. A. Ko­
meńskiego, wybór dzieł wiel­
kiego pedagoga oraz mapę, 
którą wydało UNESCO z oka­
zji 300 rocznicy śmierci Jana 
Amosa Komeńskiego.

Przed popiersiem wielkiego 
pedagoga na placu Komeńskie 
go goście złożyli wiązankę 
kwiatów. Zwiedzili oni rów­
nież nowe osiedle Grunwald i 
Muzeum Regionalne, (r)

LESZNO. W sali Leszczyńskiego 
Spółdzielczego Ośrodka Kultural­
no-Oświatowego i Sportu na osie­
dlu „Grunwald” uruchomiono wy­
stawę nowoczesnych mebli miesz­
kaniowych produkcji krajowej i 
zagranicznej, zorganizowaną przez 
WPHM. Na miejscu udziela się po­
rad fachowych w sprawie doboru 
mebli, jak również urządzenia 
mieszkań. Wystawa potrwa do 
29 bm. (r)

PIOSENKA I MODA

ŚRODA. Pod takim hasłem Wo­
jewódzkie Przedsiębiorstwo Tekstyl 
no-Odzieżowe, WSS „Społem” i 
Państwowe Przedsiębiorstwo Im­
prez Estradowych w Poznaniu — 
urządziły ostatnio w kinie „Basz­
ta” pokaz mody wiosennej. Odbył 
się też konkurs dla publiczności 
pn. „Co wiesz o WSS”? Zdobyw­
czynie dwóch pierwszych miejsc 
uzyskały nagrody rzeczowe. Poka­
zy mody przeplatane były występa­
mi artystów z Poznania, (rk)

28 FACHOWCÓW 
DLA ROLNICTWA

GRODZISK. Odbyło się tu ostat­
nio posiedzenie Kółka Rolniczego 
na które przybyli również rolnicy 
nie będący jego członkami, wyra­
żając chęć wstąpienia doń. Człon­
kowie kółka zobowiązali się dać do 
datkową produkcję żywca — około 
51000 kg, mleka — około 12000 1, 
oraz zboża — około 27000 kg. Po- 

sia Colargola”; 17.30 — „Nie tylko 
dla pań”; 17.50 — Perspektywy 
techniki — reportaż; 18.20 — „Te­
leskop”: 18.40 — Z cyklu: „Histo­
ria polskiej karykatury”. Felieton 
Eryka Lipińskiego: „Czy Mańka 
jest głupia?”; 19 — „Sport, tury­
styka — wypoczynek”; 19.20 — Do 
branoc i Dziennik: 20 — Wywiad 
z gen. dywizji — Romanem Pasz­
kowskim. 20.15 — „Druga uciecz­
ka” — ode. IX filmu prod. ang. 
z cyklu: Nicholas Nickleby; 20.40 
— „Kraj” — tygodnik społ.-poli­
tyczny; 21.20 — Mistrzostwa Świa­
ta w hokeju na lodzie (Grupa 
„A”). Sprawozdanie z meczu 
Związek Radziecki — Szwecja (II 
i III tercja — Praga) — (kolor): 
w przerwie ok. 21.50 — Dziennik: 
22.55—24 — Politechnika (powt.).

PROGRAM II: 17.05—17.10 — „Lu 
dzie z legendy”; 17.40 — „Nasze 
recenzje”; 17.55 — „Struktura
wszechświata” — z cyklu „Gawę­
dy matematyczne”; 18.15 — „Lu­
dzie i sprawy” — OTV Katowice 
na ekranie; 18.45 — TV Kurs ję­
zyka rosyjskiego (27); 19,20 — Do­
branoc i dziennik; 20.05 — „Kultu­
ra dla wszystkich” z cyklu „Okiem 
socjologa”; 20.35 — „Rimskij Kor­
saków” z cyklu „Monografie mu­
zyczne”; 21.35 — 24 godziny; 21.50 
— Polski film dokumentalny z teki 
Leona Wyczółkowskiego; 22.25 — 
Jeżyk angielski dla początkujących 
(26) — (powt.).

Każdy dzień przyno 
si nowe meldunki 
o dobrej realizacji 
czynów społecz­
nych na budowie 
Ośrodka Wypoczyn­
kowego w Szamotu 
łach. Główne zada­
nie tego roku to 
przygotowanie wy­
kopów pod budowę 
basenu kąpielowe­
go. W ostatnim ty­
godniu najwięcej 
prac wykonali pra­
cownicy POM oraz 
organizacje ZMS 
różnych zakładów.

(mr)
Fot. — M. Różański

Na sezon wiosenno-letni

Hodowla „pod chmurką”
Obfitość mięsa na rynku 

w równym stopniu za­
leży od ilości pomiesz­

czeń w budynkach inwentar­
skich, jak i od zasobów pasz 
niezbędnych w żywieniu. W 
naszym klimacie tuczniki po­
łowę roku spędzają w po­
mieszczeniach zamkniętych. 
Koszty stanowiska, sięgające 
od kilku tysięcy złotych przy 
trzodzie — do kilkudziesię­
ciu przy chowie krów mlecz­
nych utrudniają powiększenie 
obsady inwentarza w gospo­
darstwie bardziej niż za­
soby pasz, które przy racjonal 
nym płodozmianie dość łatwo 
powiększyć. Nowoczesna tech­
nika hodowli stara się koszty 
te ograniczyć przez bardziej 
racjonalne rozplanowanie po­
mieszczeń, usprawnienie obsłu 
gi i mechanizację prac; nie­
mniej nowoczesna chlewnia 
czy obora, nie mówiąc już o 
wielkiej fermie, stanowi w

nadto zadeklarowano 12500 zł na 
konto budowy Ośrodka Sportowo- 
Wypoczynkowego w Grodzisku. Od 
było się też uroczyste zakończenie 
3-letniego kursu rolniczego: 28 ab­
solwentom wręczono świadectwa 
rolnika kwalifikowanego, (na)

NAJLEPSZY NAUCZYCIEL 
I WYCHOWAWCA

WRZEŚNIA. Organizacja zakła­
dowa ZMS „Tonsilu” już po raz 
piąty przeprowadza wybór „najlep 
szego nauczyciela i wychowawcy 
młodzieży” w swoim zakładzie. 
Obecnie trwają wybory najlep­
szych w poszczególnych kołach 
ZMS. Młodzież wybiera ich spo­
śród mistrzów, brygadzistów, kie­
rowników sekcji, nadmistrzów, na 
stawiaczy, starszych konstrukto­
rów — a nawet doświadczonych, 
starszych fachowców, pomagają­
cych młodym dobrą radą, (kst)

W KLUBIE MILIARDERÓW

OBORNIKI. Z początkiem bm. 
realizację zobowiązań na rzecz „20 
miliardów” rozpoczęła 3-tysięczna 
załoga Obornickich Fabryk Mebli. 
Do końca roku dostarczy ona na 
rynek i na eksport poza planem to 
wary wartości 5 min zł, z czego 
za 2 min zł mebli — sto­
łów, stolików, krzeseł i kom­
pletów stołowych. Resztę zaś 
stanowić będzie dodatkowy wy­
rób formatek moltopremowych, co 
umożliwi innym przedsiębiorstwom 
meblarskim w kraju zwiększyć pro 
dukcję mebli tapicerowanych. Po­
nadto pracownicy zakładu OFM w 
Chodzieży zadeklarowali wybudo­
wanie w czynie społecznym nowe­
go, bardzo tam potrzebnego po­
mieszczenia socjalnego, (bop)

ODZNACZENIA 
PRACOWNIKÓW

BIAŁEJ SŁUŻBY
ŚREM. Z okazji Dnia Pracowni­

ka Służby Zdrowia odbyła się oko 
licznościowa akademia na której, 
Srebrny Krzyż Zasługi otrzyma­
ła Stefania Jankowska, odznaki 
„Za Zasługi w Rozwoju Woje­
wództwa Poznańskiego” — długo­
letni dyrektor Szpitala Powiato­
wego w Śremie — dr Antoni Paul 
i kierownik Kolumny Transportu 
Sanitarnego — Bogdan Michalak, 
a odznakę „Za wzorową pracę w 
służbie zdrowia” — Irena Pioch. 
Kilkanaście osób otrzymało dyplo 
my uznania, (sf)

50 LAT DLA CHORYCH

ŚRODA. Katarzyna Radziejew- 
ska w czerwcu br. będzie obcho­
dzić 50-lecie swej pracy w Szpi­
talu Powiatowym w Środzie^ 
gdzie obecnie kieruje pracownią 
RTG. Z okazji Dnia Pracownica 
Służby Zdrowia za długoletnią, 
sumienną pracę została wyróżnio 
na przez Zarząd Okręgu ZPPSZ w 
Poznaniu dyplomem uznania 
oraz otrzymała nagrodę rzeczową, 
a od dyrekcji Szpitala Powiato­
wego w Środzie nagrodę pienięż­
ną. (rau)

skali gospodarstwa kosztow­
ną inwestycję.

Więcej stanowisk
— minimalnym kosztem

Kierunek uprzemysłowienia 
hodowli, który już rozwija­
my, tworzenie wielkich fa­
bryk mięsa drobiowego, wie­
przowego, jaj, a w innych kra 
jach także przepiórek i króli­
ków, zrywa z gospodarskim 
systemem chowu. Przy zale­
tach przemysłowego tuczu — 
takich np., jak wysoka efek­
tywność żywienia paszami 
przemysłowymi, mała praco­
chłonność obsługi, wysoki stan 
dard i równomierność dostaw 
— główną wadą tego syste­
mu jest wysoka kapitałochłon 
ność. Fermy na 30 tys. tucz­
ników, które obecnie buduje­
my, kosztują po kilkanaście 
milionów zlo‘ych!

Poszukując rozwiązań tań­
szych, pozwalających na lep­
sze wykorzystanie pomiesz­
czeń już istniejących oraz na 
racjonalne zużycie zasobów 
pasz, sięgamy do różnych 
doświadczeń krajowych i za­
granicznych. Bydło, szczegól­
nie młode bydło rzeźne, z 
wyjątkiem okresu silnych mro 
zów, daje się hodować na 
wybiegu. Wystarczy szopa, 
osłona od wiatru, dostatek 
karmy, by wyniki były nie 
gorsze, niż w gospodarstwach 
mających kosztowne obory.

System chowu na świe­
żym powietrzu tuczników, 
znacznie delikatniejszych, wy­
maga takiego rozplanowania 
produkcji, by ze stada repro­
dukcyjnego otrzymać maksi­
mum prosiąt w marcu i po­
czątkach kwietnia. Intensyw­
nie żywione wiosną i latem 
te wczesne prosięta dorastają 
jesienią do wagi ubojowej. 
Wystarczą im w tym okresie 
szopy proste, wykonane z 
trzciny lub odpadów drzew­
nych szałasy. Jeśli ponadto 
mają zapewnioną wodę, rosną 
lepiej i szybciej niż w dusz­
nych w okresie lata po­
mieszczeniach. System ten 
pozwala na ogromne oszczęd­
ności nie tylko pomieszczeń, 
ale i obsługi.

Korzyści liczone w złotówkach
Przeznaczając budynki dla 

reproduktorów i niewielkiej

Ze Śremskiego

Dla czytelników i księgozbiorów
Liczba czytelników korzystających z księgozbiorów pub­

licznych bibliotek w powiecie śremskim stale wzrasta; w
1971 było ich 12 404.

Biblioteki miejskie i gro­
madzkie organizują również 
różne imprezy kulturalno- 
oświatowe, }ak np. spotkania 
z literatami,\ konkursy, zga­
duj-zgadule. Dlą dzieci wy­
świetla się bajki. Gromadzka 
Biblioteka Publiczna w Nie- 
słabinie posiada własny te­
atrzyk kukiełkowy.

Ostatnio wiele zrobiono dla 
poprawienia bazy lokalowej 
Piękny, nowy lokal uzyskała Bi 
blioteka Gromadzka w Pyszą- 
cej. Polepszyły się warunki 
lokalowe Biblioteki Miejskiej 
w Kórniku. Przeprowadzono 
remonty pomieszczeń biblio­
tek: Miejskiej w Książu i Gro 
madzkiej w Masłowie.

W trudnych warunkach lo­

ilości młodych sztuk utrzy­
mywanych zimą, wiele gospo­
darstw PGR uzyskało w ro­
ku ubiegłym dzięki takiemu 
systemowi hodowli doskonałe 
efekty. Znacznie lepiej niż 
dotychczas wykorzystano za­
soby pasz soczystych, pasz od­
padowych z przetwórstwa mle 
Czarskiego, zakładów rolno - 
spożywczych itp.

Przeprowadzone w roku ubie­
głym w niektórych PGR wylicze­
nia wskazują, że koszt tuczu 
można na tej drodze obniżyć o 
20—25 proc. Straty w pogłowiu na 
skutek chorób, upadków itp. są 
mniejsze niż w chlewniach, dzień 
ne zaś przyrosty na wadze — lep­
sze. Badania wykazały, że świnie 
hodowane na wolnym powietrzu, 
mające więcej ruchu, były lepiej 
umięśnione i mniej tłuste niż trzy 
manę w chlewni. Mięso ich było 
więc lepsze. Wiele gospodarstw 
PGR, a także liczne kółka rolni­
cze, zamierzają w tym roku hodo­
wać w ten sposób dodatkowo po 
1000 i więcej sztuk. Zwiększy to 
nie tylko podaż żywca, ale i ren 
towność hodowli.

Koszt żywienia trzody latem 
jest niższy nawet jeśli nie 
jest to masowy chów. Każdy 
kilogram wieprzowiny uzyska 
ny w tym sezonie kosztuje o 
2 — 3,5 zł taniej, co daje 
oszczędność 200 — 350 zł na 
każdym tuczniku, nie uwzględ 
niając w rachunku kosztu 
amortyzacji pomieszczeń. Eko 
nomiści obliczyli, że bez wię­
kszego trudu, staranniej tyl­
ko planując hodowlę, wpro­
wadzając pastewne pło- 
dozmiany i wykorzystu­
jąc letnie rezerwy pasz, 
można okresowo zwię­
kszyć pogłowie trzody w ca­
łym kraju o 30 — 40 proc. 
Co więcej, główna przeszko­
da — brak pomieszczeń — 
nie gra w tym przypadku ro­
li. Taki campingowy system 

' ma stare tradycje: kiedyś prze 
cięż wypasano świnie w la­
sach...

System ten związany jest z 
ogromnym świńskim „wyżem'* 
jesienią na punktach skupu. 
Ten kłopot łatwiejszy jest je­
dnak do przezwyciężenia przy 
racjonalnej organizacji zaple­
cza, niż braki, które musie- 
liśmy uzupełniać kosztow­
nym importem. Praktyczniej 
i oszczędniej budować prze­
twórnie mięsa i chłodnie i 
przechowywać rezerwy do no­
wego sezonu.

ANDRZEJ JARUZELSKI 

kalowych znajdują się jeszcze 
biblioteki w Wyrzece, Brodni­
cy, Pecnie i Mchach. W Śremie 
czyni się intensywne starania 
o wykup budynku, przeprowa 
dzenie remontu i adaptacji na 
Powiatową i Miejską Bibliote 
kę Publiczną.

W związku ze stałym rozwo 
jem miasta i powiatu śrem­
skiego wyłania się konieczność, 
i to już w drugim półroczu 
br., otwarcia filii bibliotecznej 
w nowej dzielnicy Jeziorany, 
w której mieszka już ponad 5 
tys. osób. Spółdzielnia Miesz­
kaniowa w Śremie przygoto­
wuje lokal, chodzi tylko o u- 
zyskanie dodatkowego etatu 
z Wydziału Kultury Prezy­
dium WRN w Poznaniu.


